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wieczorem 
Ogłoszonia przyjmuja się do godziny 6 wieczór. 


po długich i ciężkich cierpieniach zakończyła życie w majątku Liberynie gubernii kijowskiej dnia 27-go 
listopada 1909 roku, ;przeżywszy lat 80. j k } 
Pegrzeb odbył się w Czarnobylu dnia 23 listopada, 0 czem zawiądamiają krewnych i 4 wap Mój 


żeni w glębokim smuiku córka, Synowie, synowe 


Po 2-ch miesięcznej restaura'yi 


"| V4- 
Olbrzym Kin 
JIT A [l 
( Wielka Oaza:, >The Royale Vio: i >Ĝwiazda» '"OTWARTY!! 
Olbrzym Kinematograf na 15C0 osób paryskiej dyrekcyi 


Jeanne Michel et Co otworzyłswaje podwoje, żchy olśnić caly Kijów swem orygisalnem i artystycznem urządzenicetu 
scene. Dyrekcya, nie bacząc ua wielkie wydatki, daje niewidziany do iego czasu w Kijawie 


Skladalacy się z 3-ch zjednoczonych teatrów: 
Chu Sezonu lukal bylego Indrzyszka 


cg.omnego lokalu Mise en 


radzwyczajny program ostotaicli nowości, z których większa część obrazów me znajduje się w miejscowych biografach. 
Nad pr gram będzie Divertissement europejskich artystów. 


ua 6 osób 2 rb. 40 kop. 


Dziś (nia 1-20 grudnia przedstawienie na korzyść 
Rzymsko-Katolickiego Towarzystwa Dobroczynności 
Uczestniczą pp.: Wali:ka, Lidina, Kar- 
Dyrekcya S. W. Brykina. żowin. M ksakow, Bosse, Prytylski, Leticzowski. 
W środę dnia 2 
Kijowa 
Dnia 4-go 1) Cavaleria | 


ć a! =F 14 e ki 

eatr Miejski ms 
Początek o godz. T i pół wiecęore n. $ 
sienia pauory biednym sućhotnikom żyd m 
W czwartek dnia 3 po ra: 2-gi oCamorra«. 


m. 


Rusticana:, 2) Pajace«. Dnia 5-go »Dama pikowac. W próbach: 
>Zygfryd: muz. R. Waguera. Bilety są do nabycia. Kasa otwarta od go 


dzy 10 rano. 


Geatr „Sołowcoów” sse ss skai 

Dyrckcya J. E. Duwan-Torcowa. czajne. W środę 
przystępnych >Anfisac w 4 ch aktacli. 
Zety »Kijow. Wiestuc po cenach zniżonych »Burza: 


W piatek tenofis W. Bołchowsakiego >Gorące serce; w 5 akt. Ww nie- 
dzir'ę dnia 6 w południe po cenach zniżonych po raz 19 ly >Elga< w 7-miu 
obrazach. 2) »Czerwony kwiatek«. W próbach: »Anathomac, L. Andre- 


jewa, aMacheth« Szekspira, Gwiazda. - 


Kreszczatyk Nr 59. 


o O O O OG 
99 Dzis po ras 2 >Po azozebiach sła- 
czątok o g. K-ej wieczorem. Ceny zwy- 


W czwartek dla prenumeratorów ga- 


Rok IV. 


R, 


RA 
4 SĄ 
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PUA 
as 


. yri Draen: 
RARE 


PISMO POLITYCZNE, SPOŁECZNE i LITERACKIE. 


i wnuki. > G 


LOU SEZONU 


lokalu. W sobotę d. 28 listopada o 4 godz. pp» otworzył swoje podwoje 


ematograf 


a 


SUPE 


ua korzyść T-wa nic- 
<Watkiryac. 


307. 
NIECZUJĄ - 


Reżyser Popow. Po: 
dnia 2-go po cenac) 


w 5 akt Ostrowskiego. 


Teatr dramatyczny ^- N: 


(Teatr BergQGnier). 
We wtorek dnia 1-go grudnia po raz 15-ty »OQsiołek« (Któraź trzech). Sztu- 
Początek o godzinie 8 wieczor m. Julygtw środę doia 
W czwartek dn. 34 


ka idzie bez suficra. 
2-g grudu a p» raz 7-my »Byabker:. 
insarowej Obok miłości» ingert». W p'ąiek 
większowia fuuduszu T-wa szerzena ośxiaty ludowej 
mąż c. 


nych »Wiewinnie 


osadzeni. 
zJasma postaé:. 


Cyrk „iiippo-Palace” 


Dzis dnia 1 grudnia Wa lkio przedstawi nie nader efektowne w 3-ch oddzia- 


łach. Uczestniczą nktobaci: Br. Aleks i Maks. 
Chaup. ekwilbr. Sziroformen. Dzokiej Angello 


p'n omna-żart »Wesoła wdówka: z posagiem 25.600.600 dolarów. 
Huśtawki elekir. Pieśń o liośiawkach wyk. Mle Ag:powa z chórem, Poc- 


tek o godzinie 8'/, wioczoreu. 


i M? Dziś i codzien 
99 | 


Meryngowska w. Nr b, telef, 2484. 


A.>Walberg ,P. Fedotow i D. Podkin. 


W s bote du. 5-go gruan.a po raz 4-iy »Szatanc 
W owazlelą dnia 6-ro gtudnia przedetawie ie popdłtuiniewi *K 
Ostrowskieza. W próbach: 
Kasa otwarta od g. 10-cj rano do końca przedstawienia, 


ZF Familijny Teatr-Varietć @4 


tissement varie 


scen >Europejskich», teatrów >Varietót, 
Program składa się z 42 numerów. Przy 
teatr:0 pierwszorzędna kucunia pod za 
Dyrekcya Towarzystwa: A. Prokofirw, rządem znanego kuclimistrza W Turkina 
Dyrektor Towarzystwa A. Walberg 


Kruczinina 


rydója benefis Ta 
dnia$a grudn'adla po- 
po raZagci >ldeatny 
óba Gordina. 
"rach" zniżo- 
»Pzni Xe, 


rzony, zawiera bowi: m, oprócz 


artykvły: Juliusz S$łowack 


Mikołajowska 7. 
gwach P. Krutikowa. 


„Komik Jacemino. 
iin. Na zakończenie 


MAGAZY 


„R. F 


Przeniesiony na 


nie Grand Diver- 


z udzisłem piorw- 
szorzędnych artyst. 


Ceny od 5 kop. da 50 kop. Loża ną 4 osoby 1 rb. 60 K., 
Z szacunkiem zarządzający Gres. 


Saletrę chilijską, in: 
O MIH AŻK"D LOW Y 


WIERZBIGKI i BRZEZIŃSKI 


Kijów, Puszkińska 11. 


OAE OTE E - O 
Wydawnictwo księgarni Józefa Zawadzkiego w Wilnie. 


KALENDARZ WILEŃSKI INFORMACYJNY na r. 1910 


ilustrowany, z planem m. Wiiną. 
Rocznik piąty tego wydawnictwa został w treści swej znacznie rorsze- 


cyjneg-, informacye w szerszym zakresie pojęt*, o ehuuiące przejawy naszeg» 
zyciu narodowego oraz opólna-spol cznega. 


W 500-leinią rocznicę bitwy grunwaldzkiej, Notatnik bistoryczny, Trzecix Duma 
Państwowa, kronika Świata i inne. 2 i 
rivm, zdobią oryginalne rysunki młodej a utalentowanej artystki W. Fleury. 
Cena pozostaje bez zmiany kop. 


Hotel Francuski 


my nie wierzyć, że hotel jeszczo nie odrestaurowany isb że niema wolnych pokoi 


UPRZĘŻE angielskio i ruskie, siodła, kufry i rozmaite wyroby ze śkóry. 
amo EEE au nn | | ai 


współudziale najwybiiniejszych artystów 


na rzecz Kijowsk., 


O [mei 


14575 


St. Petersburski Dom Handlowy 


BRACIA LEIFERT 


Kijów, ul. Fuoduklejowska 29 


Kto uczęszcza na 


JSFAT 1c-is-> 
TOWASÓWKĘ 


d 
i 40°, SOLE POTASOWE | 


dostarcza 


Opuścił prasę 11609 


starannie opracowanego dzialu lokalno-informa- 


Dziś d. I grudnia o g. 71/, wiecz. wystawioną 
będzie w Kijowskim Teatrze Miejskim przy 


J, Kerntopfi Syn 


Dostawca Cesarskiego T-wa Muzycznego Oddziału Kijowskiego, Konserwatoryum 
w Warszawio i Szkół muzycznych. 


Skład Fortepianów i Pianin, 


Sprzetlaż, wynajem, reperacya, strojenie. 


i bale ten znajdzie u nas najlepszy mykór kostynmów i domino. 


| 


Sala Klubu Kupieckiego. 


Koncert 


Opera J. Verdi „fida“ 


Rz.-Xat. Towarzystwa Dobroczynności 


Kijów, Kreszczatik| 
N 33, 
Telefon Nr. 809. 


strzowska. 


ANA 


13385 


(Jodhyrine du Dr Deschamp) 


Ogółnie uznany Środek przeciw 
ości 
zalecany przez lekarzy z doskonałym skutkiem. 
Jodyrina Dr. Deschamp jo:l zonkomitym środkiem odiłuszczającym, 
działa skuteczuie już bd samego początku leczenia. 
Jodyrinii Dr. Deschamp nie ma nvorzacgo szkodliwego działania. 
Usuwa otyłość siopniowo w bardzo krótkim czasie. 

Crna pudełka, zawierającego 60 pastylek w opłatkach, rb. 4.25 kop. 


Sprzedaż we wszystkich aptekach i składach aptecznych. 
Reprezentacya na Rosyę: Dom Handlowy Luxemburg i S-ka, 


Dt 


Warszawa, Zórawia Nr 40. 


Towarzystwo Dobroczynności 


kase żak" zaj WE 
Niecielskiego I 
Jagodzińskiego 


w KIJOWIE 


Pol ca 7egarki 
naiceluiejszych fabryk, do- 
kładaie wysegulowane. 

Przy zasładzie wzoro- 
wa pracownia 


„grano jlotel 
STAMARY” 


Centralne ogrzewanie. Pension od 8 kor. 


g| 1-a Lecznica dentystyczna 


35 Kreszczatyk 35. 


LALEUF w ORLEANIE (FRANGYA). 
jodyrinia Doktora Deschamp 


We wtorek dnia 1-g0 
grudoia 


miesłęcz. kwart. pól 
Prenumerata: W kraju —.85 2.50 4.50  8.— 
E Za granicą 1.35 4&4—  7— l4- 


Za zmianę adresu 30 kop. ' 

OGŁOSZENIA: Za wiersz petitowy iub jego miejsce 
przed tetstem 40 kop. pierwszy i 20 kop. każdy na: 
stępny raz, za tekstem 20 kop.picrwszy i 16 kop na- 
stepny raz, zawiad. żałobne pe 40 kop. W rubryce 
„Nadesłane* wiersz petitowy lub jego miejsce 1 rb 


Numer pojedyńczy 5 kop. 
Prenumeratę | ogłoszenia przyjmaj 
Adiministracya. > 


wzmacnia idden 
ıtagodnie przeczyszcza 


13493— 
14086 


W s ” j J B f E ver 0 zanych siegarni l 
Ceny miejsce zwyczajne. Bileiy są do nabycia wyłącznie w kasach teatru miejskiego. | Wydawnictwo Księgarni 


J. Zawadzkiego 
w Wilnie. 
O puściło prasę: 


| Wiara a nauki przyrodnicze 


JT. Guib rta, przekł z france. str. 242. 
| Cona rb. 1 k. 20 w opr. rb. lk. 60: 


14610 


na papierze weliu. rb. 1 k. 50 w opr. 
rb. 2. Do nab. we wszyst. księzar. 
Umme O O U ANa 


| zegary Dawna, ale wciąż jeszcze 
praktykowana, metoda  czysz- 
czenia ust i zębów zapomocą 
pasty i szczotek do zębów zu- 
pełnie nie ma racyi bytu. Chcąc 
czyścić zęby nietylko dla ze- 
wnętrznego blasku, ale i dla te- 
go, ażeby je zachować zdrowy- 
mi, powinno się koniecznie uży- 
wać płynnego przeciwgnilnego 
środka dla oczyszczania całej 
jamy ustnej. Tylko płynny śro- 
dek do czyszczenia ust może 
przenikać w miejsca, gdzie naj- 
jpierw się rozpoczyna sprawa 
gnilna, a mianowicie na tylne 


zegarmi- 
14476 


14537 


.—14 


13738- 3 


powierzchnie zębów trzonowych, 
w szczeliny pomiędzy zębami, 
luki po usuniętych zębach i t. d. 
Jeżeli płgn posiada własności 


znakomitego s > A ` 

wwa Bronisława HUBERMANA NM ga yć: 

Paczst'k o godzinie 8'/ą wiec or m. Bilety w księgarni Wł Idzikowskiego. 1 Poezi l 8 icia. aiym 
Kreszczatyk 35 od gedz. 9 do 2i cd 4 dr 8. 14434 | szeregiem badań naukowych do- 


Na cał ść «Raiendarza» złszyły sią 
1 18029 3969 r., W stujetriz rocznicę Chopina. 


Tylułową okładkę, jak równiez kalenda- 
80. Do naliycia wa wszystkich księgarniach, 
© Kreszczatyk Mr 30. Pokoje z bie- 
lizną pościelową i eloktrycsnością od 75 
kop. do 7:b., przy hotólu telefon, wanna, 
bilardy. Do NN mogą być podawane 
najrozmaitsze zakąski i uapoje. Na dwor- 
cu stały komisyoner. Dorożkarzem prosi- 


Ni PRACOWNIA 
23 
repon 


Mikołajoówską ulicę Nr 4 


14398 


Konie wierzehowo i zaprzę- 
Buhajki 


maj. Sirzyzaków st. kolei, poczta, telc- 


graf St. P. Z. Kol. Drałowo Jub 
kljince gub. kijowska. 


R. SANDECKIEGO 
indyki tłuste! 


Drób, Jaja, Masło w wielkich partyach 
i detalicznie sprzedaje i kupuje. 1403: 


Ważne dla Pań 


kolej. »Chrystynówka« otwarta pracow- 
nia sukien i kryé. Uceluia kroju met. 
Woriha m. W. Morgulcówiy. 


” gowę dużej miary. 
rasy ukralń- 
skiej sprzedaje 
L 
a1. torów 


Kantor Komisowy 


w flumaniu. 


N 


Dr Czerniak 


z ukol, Chrşsiy» 
nówki, W ossd. 


aem. pte. Wszyst. spec. 
dziel, łóżka, 


14567 


Parwszdnędiy 


H.dowli Nasion Buraków Cukrowych 


sU- ST 1 

tue poważnych pianta- 
na dogodnych 
Oferty w; rasza się nadsyłać: 
Kijów, g Skrzynka pocztowa NR 154. 


p NK" ý 


ARTEZYJSKIE 
ŁEMPICKIS" 


Sosnowiec 


w . Zy tou. 16. 9-10 
i — 8, kob. 1-2 
Syf, wen., moczopłe. (spec. kur. strict) 


wiedziono, że własności takie 
posiada woda do płukania ust 
„ODOL“. Ma an właśnóść weli- 
kania w podniebienie, dziąsła, 
szczeliny i w spróchatałe zęby, 
pozostawiając w błonach ślu- 
zowych i w jamach (zapas środ- 
ka przeciw-gnilnego, który dzia- 
ja jeszcze w ciągu kilku godzin 
i tem samem chroni usta i zę- 
by od fermentacyi i gnic a. Nie 
więc dziwnego, że, używając 
ciągle Odola, możemy aż do głę: 
bokiej starości zachować zęby 
w dobrym stanie. Cena: Fla- 
kon kop. 85. Duży flakon, wy- 
starczający na kilka miesięcy, 
rb. 1 kop. 50. 14480 


akhi 


warunkach. 


14574 


Piotr, gub. 


spos. kur. Od 


„t1118- 
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Tajemnice śląskiego 
zamku. 


(Conference sur iamour. — Nemo me impune laoessit). 


W nowodworskim zamku na Śląsku 
bawił cesarz Wilhelm II w gościnie. Pan 
domu, hr. Henckel, książę Donnersmarck, 
jeden z najbogatszych mapnatów śląskich, 
pan na węglach, żelazie i cynku, które rę- 
kami polskich górników na Sląsku wydoby- 
wa z pod ziemi, aby je przetopić na złoto, 
postanowił godnie ugościć cesarza. Wypra- 
wił tedy wspaniałe łowy w swych lasach 
śląskich, a potem uraczył swego cesarskiego 
gościa wszystkiem, na co go stało. A więc 
deauncyacyą i konferencyą o miłości. De- 
nuncyncya udała sę, konferencya o miłości 
sprowadziła niemiłe skutki i dia gościnnego 
gospodarza, i dla podejmowanego gościa. 

Hrabia Henckel, książę Donnersmarck, 
jest zaciekłym hakatystą. Poluków niena- 
wijzi. Postarał się przeto swemu panu ce- 
sarskiemu podsunąć podłą denuncyacyę, aby 
go przeciw polskiej ludności na Śląsku pod- 
burzyć. Właśnie odbyły się wybory do ra- 
dy miejskiej w pablizkim miasteczku w Ka- 
towieach. Kilku nauczycieli ludowych, kil- 
ku urzędników poczty i kolei głosowało wraz 
z centrum katolickiem na polskich kandy- 
datów. Gościnny książę Donnersmarok spro- 
wadził w czasie pobytu cesarza Wilhelma 
do zamku w Neudeck specyalistę od spraw 
polskich, komisarza graniczaego Madlera, 
specyalistę bakatystów od „niebezpieczeństwa 
polskiego“, i ten wyżeł poszczuł polską zwie- 
rzynę. M ulował tedy niebezpieczeństwa pol. 
skiej agitacyi przed cesarzem, denuncyował 
nauczycieli i urzędników, którzy w Katowi- 
cach na polskich kandydatów gł.sowali. Na 
połowaniu w Neudeck ubito grubego zwie- 
rza: polską agitację. Sprowadzono tedy o- 
polskiego prezydenta rządu p. voa Schwerina, 


a cesarz wręczył mu fotograf.ę swą z wiele 
mówiącym podpisem: Nemo me impune la- 
cessit. (Niechaj nikt mnie bezkarnie nie o- 
braża), To poskutkowało. Puszczono w ruch 
policyę polityczną, zawarczał aparat admini- 
stracyjny: rozpoczęły się prześladowania na- 
uczycieli, urzędników pocztowych, kolejarzy, 
poluków i niemców katolików, podejrzanych 
o sympatye polskie. 

Dyrektora szkół i pięciu nauczycieli lu- 
dowych z Katowic przeniesiono do prowin- 
cyi nadreńskiej, wielką liczbę urzędników 
pocztowych i kolejarzy ten sam los czeka. 

Echo tego politycznego teroryzmu na 
Śląsku odbije się niebawem w parlamencie 
niemieckim w formie interpelacyi. Ale co 
najdziwniejsze, że prześladowania polityczne 
spotkały właśnie wyborców tej partyi poli- 
tycznej, która w tej chwili tworzy większość 
rządową w parlamencie niemieckim. 

Centrum katolickie jest zbyt silne, aże- 
by nie miało wpływu na administracyę i na 
rząd, a jeżeli na prześladowania za sympa- 
tye polskie pozwoli, to dowiedzie, że samo 
nie ma i nie chce mieć sympatyi polskich. 
Z tego polska ludność na Śląsku powinna 
wyciągnąć należyte konsekwencye. 

Pobyt cesarza Wilhelma na zamku w 
Neudeck zaznaczył się nietylko denuncyacyą 
księcia Donnersmarck, szczuciem komisarza 
granicznęgo Madlera i podpsem Nemo me 
impune lacessit na fotografii dla pana von 
Schwerina. Miał także wesole intermezzo, 
o które postarał się książę Donnersmarck. 

Uczucie monarchiczne miało w Neu- 
deck doznać ciężkiej obrazy. Oto gościnny 
gospodarz, chcąc uprzyjemnić dostojnemu 
gościowi chwilę pobytu na zamku w Neuż 
deck, sprowadził tam podstar”ałą subretkę 
paryską, niejaką pannę Jeanne Granier, któ- 
ra przed cesarzem i jego świtą na zamku 
śląskim wypowiedziała niezwykłą Conferen- 
ce sur l'amour. O czem m-ile Granier mó- 
wila w swym monologu, zakończonym ży- 
czeniem „donne nuit Majeste“! tego do- 


kładrie świat się nigdy nie dowie. Sprawo- 
zdawca Gil Blag ogłosił wprawdzie streszcze- 
nie konferencyi, ale dzienniki półurzędowe 
berlińskie stanowczo temu zaprzeczyły. 


Sam książę Donnersmarck, wyborny 
znawca paryskich amowrcuses.. małżonek 
słynnej markizy de Parva, urodzonej żydć- 
weczki z Warszawy nazwiskiem Teresy 
Lachman, w urzędowem dtnmienti prostuje, 
że m-e Granier wygłosiła znany monolog 
Andrė Beaunierą Conference sur lamour, 
w którym nie było nic scadreuz, nie, czego- 
by nie mogły: słuchać najniewinniejsze pa- 
nienki. Ale „monarchiści* niemieccy tem się 
nie zadowolili, 

Ich obrażone uczucie mmonarchiczne po- 
dyktowało im list otwarty do księcia Don- 
nersmarck pełen świętego oburzenia: 

„Mości książę! dzienniki donoszą, że na 
zamku w Neudeck jakaś paryżanka mówiła 
przed cesarzem „Oo miłości“. Opisują nastrój 
jaki panował w feudalnym zamku wśród 
zimowej nocy, kiedy przed cesarzem i ksią- 
żecymi łowcami z zapraszającym uśmie- 
chem paryżanka mówiła o miłości. Panie 
Donnersmarc*, došwielu ciosów, których do- 
znała zasada monarchiczna, pan nowy cios 
dodałeś. W dobrze niemieckich sercach 
mężów i żon budzi się oburzenie. Cóż po- 
wiada żona pańska, cóż Żony tych książę- 
cych gości na to uwodzenie przez francu- 
zicę? Na szczęście w szerokich kołcch nie- 
mieckiego narodu panuje inno wyobrażenie 
o miłości. Wierność żony niemieckiej poe- 
ci opiewają, a pan przysłuchiwzć się pozwo- 
liłeś, jak francuzica wychwala w bezwstydny 
sposób zmysłowość w miłości. Czy nie by 
dio wskuzanem, żeby wobec takich rozwią- 
złych słów poważnie myślący niemieccy pa- 
nowie opuścili byli salę? Czyż naprawdę 
„ton nie żył pełnym życiem, kto nie zaznał 
godziny słedyczy w miłości u stóp fran 
euzki? 

„Czy istotnie jest pożałowania godnym, 
„kto nie znał francuzek? My twierdzimy 


my niemcy, że ten jest pożałowania god- 
ny, komn nadewszystko jego domawe szczę- 
ście (w zakątku?) nie smakuje, kto swego 
najwyższego szczęścia u ‘swej wiernej nie- 
mieckiej żony nie znalazł. Zaprawdę, wicl- 
kie to szczęście, że jeszcze większeść naro- 
du niemieckiego nie szuka chwil szczęśliwe- 
go zapomnienia u paryskich amoureuses... 
My dzicy jesteśmy lepsi“. 

Następuiją podpisy „prawdziwych niem- 
ców“ i prawdziwych patryotycznych niemek. 

Lepsi ludzie z pewnością, ale napraw- 
dę gorsi muzykanci — pomyślał Wilhelm IE 

A cesarz Wilhelm I lubi dobrą mu 
zykę. 

Cesarz Wilhelm nie potrzebuje zresztą 
cenzury narodu niemieckiego, piczciwych 
rad monarchistów. 

On sam w tych czasach niejest arbi- 
ter elegantiarum, lecz tyle razy dowiódł, że 
mą smak odmienny od reszty narodu nie: 
mieckiego, że usiłowanie nawrócenia go mo- 
że być tylko wyśmiane. Zresztą Conference 
sur l'amour w niczem nie przeszkodziła mu 
w jego aklach rządzenia. Mz.jlepszy dowód, 
że do historycznych słów, napisanych w 
Monachium, regis voluntas summa lec przy- 
łącza się obecnie druga zasada rządzenia w 
Neudeck, odkryta: Nemo me impune lacessit. 
Tak więc polityka nie doznała szwanku. 
Kurs nie został zmieniony. I o polakach 
nie zapomnia”v. 

Ww. L. 
DEEA LEND 


Z prasy polskiej. 


„Rzeczy przemijające”. 

Z powodu przemijających prądów i wzglę- 
dów, decydujących o sprawie chełmskiej, a 
stresiczonych w artykule „Now. Wrem.*, 
robi „Gazeta Warszawska“ następującą iro- 
niczną uwagę: 

«Państwożrosyjskieęzaczyna być państwem, w któ- 
rem wszystko sę trestuje,z punktu widzenia poszcze- 


gólnych, przemijających «celów i interesów. Tak traktują 
„rzecz szermierze «urzędowego patryotyzmn» i przed- 


stawiciele rządo. Żcby czasem za wiele w istnieniu 
tego państwa nie było rzeczy przemijających. .» 


j Nasza „reakcyjność.* 


W „Dzienniku Petersburskim" 
tamy: 


<Społeczeństwo uciskane — z natury rzeczy nie 
może być reakcyjnem. Antagon ści polskości wytykają 
i wydziwiają nasz nacyonalizm, hypertref.ę uczucia na, 
rodowego, nie rozumieją ', raczej ris chcąc zrozumieć, 
że jest on tylko przejawem instynkzu samoocbrony 
dążnością do zachowania typu narodowego. Pierwia- 
stków zaborczości w nim niema. Propagowana spora- 
dyczcie przez dane stronnictwa pacyonalistyczne i jego 
apostołów, nie harmonizują oùe ni z całokształtem pol- 
skiej idei historycznej, uświetnionej tradycyami wolno- 
ściowami, ni też z usposobieniem społeczeństwa. 

«Niepowodzenia, odnoszone przoz avtysemityzm 
w Poiscu dotychczas, w stosunku do innych krajów, 
ntrwalają nas w tem mniemaniu, że sprawa żydowska, 
stojąca teraz na porządku dziennym Królestwa, będzie 
rozważona spokojnie sine ira et studio, na rzecz za- 
spokojenia potrzeb kulturalnych tych współobywateli 
naszych.+ 


czy- 


Nowy kanclerz. 


„Kuryer Poznański“ w nestępujący spo- 
sób ocenia pierwsze przemówienie nowego 
kanclerza Rzeszy: 

Nowy kanclerz uchcdził za «filozofa», za gebo- 
kiego znyśliciela, który ma jaki wyrobiony pogląd na 
świat i na sprawy polityczne, Przypuszczane więc, że 
mowa jego przynajmniej co do treści przyniesie nieje- 
dną nową, ciekawą myśl. Tymcząssm enuucyacya kan- 
clerska i pod tym vzglętom wypadła niesłychanie sła- 
bo i blado. Jakiegóskolwiek programu politycznego 
ani śladn w niej nie można się doszukać. Jedynym 
motywem przewvdnim pang Dethmanna-Boliwega jest: 
zspomnieć 0 walkach w sprawie reformy fmansów i 
skupić się do pozytywnej pracy nad rozwojem Rzeszy. 
Brzmi to niewątpliwie bardzo pięknie, ale bez bliższe- 
go określenia podstaw programowych, na których ta 
praca pozytywna ma się opierać, pozostanie hasło tiekie 
pustym frazescm. 


Zaowu absenteizm. 


Prasa poznańska zwraca uwagę na smu- 
tny fskt. Oto podczas wyborów do prezy- 
dyum skrewili nietylko wolaokonserwatyści, 
którzy oddali 16 głosów na hr. Mielżyńskie- 
go. Faktem jest niemniej, że przy głoso- 
waniu brakowało aż siedmiu polaków. Bu- 
dzi to w pismach. nawet tak umiarkowanych 
jak „Dziennik poznański”, gorzkie a słuszne 
wyrzuty pnd adresem posłów, którzy tak da- 
lece zaniedhują obowiązki, że w pierwszych 
dniach obrad trzecia część Koła jest nieo- 
becną. Proponujo też „Dziennik*, aby na 
przyszłość oddawać takie mandaty tylko ta- 
kim kandydatom, którzy zobowiążą się sta- 
le przebywać w Berlinie podczas obrad ciał 


2 


Da dad, BAN 


prawodawczych. Bo rachunck cyfrowy wy- 

kazuje, że, gdyby wszyscy polacy byli na 

miejscu, Koło nie byłoby wykluczone od na- 

leżącego się mu udziału w .prezyd; um. 
MEECE META TIMO 


Polacy w Rosyi. 


«Dzieunik Petorsbarski» na podstawie kalendarzy 
dyecezyainych podaje następujące zestawienie ilości po- 
laków i katolików, w rdzennie rosyjskich guberniach 
zamieszkałych. 

Katolicy w rdzennie rosyjskich guberniach, jak 
wiadomo, należą do archidyecezyi mohylowskiej oraz 
dyacezyi tyraspolskiej. W pierwszej posiadamy 63 pa- 
rafie, które liczą katolików: 


Petersbnrg: Nowogród 2,370 
Kościół Panny Ma- Psków 3,908 
ryi (1 rota) 15,456 | Rewal 2,333 
Kościół św. Kata- Ryga 44,744 
rzyny 29,229 | Carskie Sioło 2,155 
Kościół św. Stani- Jarjów 1,078 
sława 17,100 | Jamburg 1,622 
Kościół na ementa- Moskwa 18.976 
rza Wyborskim 3,750 | Niżni-Nowogróa 3,353 
Kościół św. Kezi- Twer 40 
mierza 8,000 | Archangielsk 300 
Wojskuwi różnych ~ | Baroków 4,230 
rang 12,128 Władywostok 10,440 
Gatczyna 1,059 | Wiodzimierz 1,409 
Wielkie Łuki 3,530  Wełogda 834 
Kronsztad 3,236 | W oroueż 1,510 
Wiatka s01 | Perm 2,005 
ĘKkaterynburg 565 Połtawa 2,190 
Złotuust 630  Riazań 1,598 
Irkuck 3,758  Symbirsk 1,105 
Kazań 938 Smoleńsk 7,475 
Kaługa 3,078 , Tambów 1,945 
Kostroma 760 | Taszkient 1,560 
Krasnojarsk 13,692 | Tobolsk 5,270 
Kańsk 1,000 | Tomsk 11,4)5 
Kursk 2,003 | Tuła 500 
Nerczyńsk 2,839 | Ufa 2,173 
Omsk 5,528 | Charków 7,960 
Orzeł 850 | Czernihów 397 
Orenburg 5,828 | Jarosław 904 
Penza 1,092 Razem 300,277 
Dyecaszya tyraspolska: Jenakjewo 1,700 
Saratów 4,889 | Ekaterynosław 6593 
Marjenfeld 4,000 | Jamburg 301% 
Carycyn 557 | Kamienskoje 8,149 
Astrachań 1,284 | Konstantynówka 4,316 
Karickaja 3,785 | Symferopol 4,674 
Berezowka 2,935 | Porekop 2,393 
Jelszanka 1,686 | Teodrczya 780 
Kopenka 1,458 | Sewąstopol 3,93: 
Griaznowabka 1,809 | Jalta 100 
Pamiatnoje 3,120 | Mikołajów 7,041 
Kamienka 5,851 | Daniłówka 792 
Gniłuszka 4,568 | Qdesa 36,809 
Panowka 4,900 | Eiizawetgrad 2,590 
Karaulnyj - Baje- Kiszyniów 3,697 
rak 5,063 | Bendery "PMS 
Semenowka 5,953 | Chocim 1,792 
Ust-Griaznucha 2,858 | Krasna 210 
Gub. Samarska 77,448 | Bielce 2,512 
Berdiansk 751 | Tyfis 5,700 
Bachmat 2,000 | Kutais 1,853 
Ługańsk 1,153 | Batnm 1,025 
Mariupol 2,203 | Baku 1,694 
Eichwald 3,499 | Slawropol 1,671 
Tagaoróg 900 | W'adykaukaz 1,193 
Rostów na pPzejyp: PRA Pawi peewaw U 
nem >e ' edt | knteryiodar > 9400 
Nowoczerkask 3,960 Razem 341,325 
Juzówka 1,946 


Tym sposobom liczba katolików w Cesarstwie 
Rosyjskiem wynosi 650 tysięcy ludzi — i prawdopodo- 
boie biizkiem prawdy będzie twierdzonie, że i polaków 
jest w Cesarstwie ukoło 600 tysięcy. 

Prawda, że w liczbie katolików jest pewna ilość 
niemców, litwinów, nieco francuzów i t. d., alo nato- 
miast statystyka powyższa nie uwzględnia dróbnych 
grup, rozrzuconych po mniejszych wsiach i miastach 
nie mówiąc o polakach innych wyznań. 


Z izb prawodawczych. 


X Podczas rozpraw w komisyi chałmskiej, o któ- 
rych mieliśmy krótkie sprawozdanie telegraficzne, za- 
bierali między insemi głos Czichaczew i «neosłowianina 
br. Bobrinskij. Czichaczew proponował, wobec tago, że 
linia graniczna gubernii chełmskiej jest bardzo łam ina, 
ażaby ją czaokrąglić» w kierunku zachcdoim. Mir. Bo- 
brinskiemu projeśi ten bardzo przypadł do smaku. Je- 
go zdaniam, granica ziem ruskich przechodziła niedale- 
ko Krakowa, czy tez nawet przez sam Kraków. <Su- 
domir» (ma to być Saadomierz) to rdzenua ziemia ro- 
syjska, naieżałoby więc i tę ziomię przyłączyć do chełm- 
skiej gubernii. SĄ dowody historyczne: w Opatowie 
(eS Sandomierzem) znajdowało się bigkupstwo Lobu- 

te, stąd wynika, iż «Sud unir> jest ziemią rosyjską»: 

To samo mówi Lr Bobrinskij o Podiasm: jest to 
rosyjskie województwo brzosko-lilowskie. Około mia- 
steczką Sokołów, ozuajnia z tryumfem Bobrinskij — 
znajduje się miasteczko Raski Buczyn, Czyż tn nie dọ- 
stateczny dowód, że jcst to ziemia ruska? Źreszią, je- 
żeli tego panom mało, to wseak tam zuajdują się olbrzy- 
mie majątki Radziwiłłów, dawoych bojowników («po- 
borników») prawosławia, i hr Potockicb, starożytnego 
rodn ruskiego. 

Z tych więc wszystkich względów pałaży nie 
tylko Chełmszczyznę wyodrębnić, als i całą prawie gu- 
bernię siedlecką i 

Na następnom posiedzenia podkomisyi chełmskiej 
spodziewane jest nowe wystąpienie hr. Bobrioskiegu, 
oczekiwane z ciekawością przez posłów polskich. Wy- 
padnie znów zapewne bsć przygotowanym do takich 
niespodzianek, jak cwycdręunienie Sandumiwiza», 


Z ŻYCIA KOSYJSKIEGO. 
—— 
© Według informacyi «Dziennika Petersb.», przy 
gł. zarządzie prasowym ma być utworzona komisys 
mieszana w sprawie postawienia cenzurygua stopie, 
odpowiadającej tegoczesnym wymaganiom. 


© Dzięki staraniom i zabiegom Kcła Polskiego, 
doniesienie główno-zarządzającego, rolnictwem w spra- 
wie utworzenia nowego typu prywatnych szkół rol- 
niczych w Królstwie, z jązykiem wykładowym pol- 
skim—zostało wreszcie rozpatrżyna przes senai i.. 
<wyjasnione.» Jako motyw odmowy posłużył» ta oko- 
liczność, że tak Ukaz Najwyższy z dn. 1  puździeruika 
r. 1905, nadają y ministrem oświaty i fnansów pra- 
wo udzielania pozwoleń na wykładanie w szkołach 
prywatnych w języku pólskim i litewskim  wszy-tkich 
przedmiotow, prócz histori, geografii i języka  rasyj- 
skiego, jak Najwyżej zatwierdzona analogiczne posta- 
nowienie Rady Państwa z dn. 19 lutego 1906 r. dó 
tyczyły li tylko ministoryów oświsty i finansów. ` 


„ © Departament policyi wyjaśnia, że nieporozit: 
mienia pomiędzy obywatelami zicwskimi a włościanami 
na gruncie dsierzawnych stosunków powinny być roz- 
strzygane sądownió, a nio w drodzo administracyjnej. 


Reforma kalendarzowa. 
—)00(— 
W czerwca r. p. w Londynie odbędzie się 4 ty 
z rzędu więdzynarodowy kongres izb handlowych i or- 
ganizacyi handlowo-przemysłowych. W rzędzie spraw, 
któremi ma się zająć kvngres, będzie - ujednostajnienie 
stałego dnia Wielkiejuocy i uprcszczenie kalendarza 


; Pesłedzenie rady młejskłej z dn. 30 listopada. 


|od kolejką Mi lałowską dla ostąteczusgo, umocowania 


"ą2! Ogólie zadowolenie. Pomimo protestu p. Do- 


N I RK KI JOW S$ 


gregoryańskiega. Də  szaregu 
ogłaszanych a dotyczących reformy kalendarza 
gregoryańskiegó, przybywa nowy, zgłoszony jaż prezy- 
doim Kongresu. Projekt żąda ustalenia dlą jednego 
roku 52 tygodni i jadnego dnia bez nazwy dnia, tygo- 
dnia i daty — na dzień Nowego Roku. Następnie rok 
ma być podzielony ma 4 równe kwartały po 3 miesią- 
ce, tak, żo pierwsze dwa miesiące mają mieć po 30 
dni, trzeci w każdym kwartale — 31 dni, przyczem 
31l-szy dzień danego miesiąca przypadać będzie za- 
wsze w niedzielę. Dzień l-szy stycznia, kwietnia, lp- 
ca i paździeraika przypadać ma w poniedziałki; 1-szy 
lutego, maja, sierpnia i listopada -— wa środy; 1-szy 
marca, czerwca, września i grudnia — w piątki i t. d. 
Dodatkowy dzień 266-ty w latach przestępnych pomie- 
szczony byłby w połowie roku pomiędzy 31-ym czerw- 
ca a lym lipca i nie miałby liczby, ani nazwy. Przy 
takiej reformie nowy rok zaczynałby się w sposób na- 
stępujący: 3l gruduia — nicdziela, Nowy Rok (baz na- 
zwy dnia, tygodnia i daty), 1 szy stycznia — poniedzia- 
łek, 2 gi Stycznia — wtorek i t d. W latach prze- 
stępnych dodatkowy dzień 366 ty byłby tak wprowadzo- 
ny: 3l-szy czerwca —, niadziela, dzień przestępny (bez 
ńazwy dnia, tygodnia i daty), 1-szy lipca — poniedzia- 
łek i t. d. Projekt reformy kalendarza, tak opracowa- 
ny, ma tę wyższość nad iacemi, że nie zmienia dotych- 
czasowych zasadaiczych obliczeń roku, a więc liczby 
dni, miesięcy, kwartałów i Lygodni, modyfikuje je tyl- 
ko, dążąc do prostszego i łatwiejszego oznaczenia dat: 
[mio O ALN | 


Tajemnicza sprawa. 
—0-— 

Rozświeileniem tajemniczej sprawy zaj- 
muje się policya nowojerska. Na policyę 
zgłosila się w tych dniach niejaxa Wirginia 
Wardłow i oświadczyła, że jej siostrzenica, 
panna Owen Snead, odebrała sobie życie: 
utoapiwszy się w wannie. Zmarłą, kobietę 
niezwykłej piękności, przeniesiono do tru- 
piarni. Przypadek chciał. ż» wówczas znaj- 
dował się w niej dr. Petit, który w zmarłej 
rozpoznał swą pacyentkę z „domu o czar- 
nych firankach*. Lekarz udał sę natych- 
miast na policyę i opowiedział tam, co na- 
stęnuje: We września b. r. wezwano go do 
p. Snead, która powiła syna. W domu tym 
mieszkały trzy starsze kobiety, które ucho- 
dziły za matkę, babkę i cictkę chorej. Le- 
karz zauważyła potwierdzają to także są 
siedzi, że wszystkie okna w domu zasłonięte 
były zawsze czarnemi frankami. lIiekroć 
lekarz przybył do pacyentki, zawsze okóło 
jej łoża znajdowały się owe trzy kobiety, a 
gdy raz pacycntka chciała przemówić do je- 
karza, to wystarczyło jedno surowe spojrze 
nie jednej z kobiet, aby ją zmusić do mil- 
czen a. Pacyentka robila wrażenie kobiety 
bardzo nieszczęśliwej. Dziecię, prmimo sprze- 
ciwiania się lekarza, udebrano zaraz matce 
tóddgno do jednego 2 przytuałków. Rady 
lekarza, odnoszące się do pielęgnowania cho- 
rej, stale ignurowanv. Owe trzy stare ko- 
biety liczyły ną śmierć pacyentki, która by- 
ła ubezpieczóią na 5060 dolarów (10.000 
rublij Lekarz atli (świadczył, że chorej 
nie gr.zi ż.dne niebezpieczeństwo i posłał 
jej dozorczynię chorych. Dozorczyni ta ato- 
li odeszła po kiiku dniach, gdyż owe trzy 
kobiety zupelnie uniemozliwiały jej pielęgno- 
wanie chorej. Od t go czasu i dr. Petit nie 
odwiedzsł już więcej swej pacyentki. W 
kilka dni po tych wypadkach „dom o czar- 
nych firankach* opustoszał, gdyż mieszkan- 


projektów, dawniej 


Się z niego. 

Opowiadanie lekarza wzbudziło podej- 
rzenie. Pulicya poleciła przeprowadzić obdu- 
kcyę zwłok,. podczas której stwierdzono, że 
p. Saeud nie zmarła wskutek utoniącia, lecz 
z głodu. Ciotkę, Wirginię War'low, are- 


jsztawano; rzekoma matka i babka zniknęły 


bez śladu. 
„ Rewizya, przeprowadzona w osłatniem 
mieszkaniu tych kobiet w Brooklynie, dała 
niespodziewany rezultat. W piecn znalezio- 
no na pół zwęglone resztki 
dzieci oraz czaszkę dzi.eka, liczącego około 
dwóch lat. Policya newejorska rozwinęła 
energiczne śledztwo, aby wyświetlić tę taje- 

mniczą sprawą. 
TAEAE SALTE 


KRONIKA PROWINCYONALNA, 
(Z pism i od korespondentów). 


— Berdyczów. W dniu 8 listopada odbyło się 
zebranie komitetu kościelnego dla obejrzenia rohót re- 
stauracyjnych, dokonanych przez lato przy pamiątko- 
wym kościele pozarmelstańskim. Odrestaurowaną grun’ 
townie została wieża, która przed kilku laty była zwró- 
cona kościołowi w bardzo opłakanym stanie, Urządzo- 
no kaoalizacyą podziemną dla odprowadzenia wody 
deszczowej, spływającej ze wszystkich zabudowań kla- 
sztornych, by uio podmywała fuadamentów kościoła, jak 
to było przez dwadzieścia lat; wreszcie opatrzono pro- 
wizorycznia dach, by nie zaciekały sklepienia i nie ruj- 
nowały się do reszty tynki i freski. Główniejsze robo- 
iy rozpoczną się z wiosną w zakresie na jaki pozwoli 
stan, kasy kounitotowej. Najważuiejszą rzeczą będzie 
postawienie nowego dachu, lub giuntowno takowego 
przerobienie, jest on bowiem w części miedziany, w ctę- 
ści z zelaznej blachy, oprócz lego niektóre krokwie po- 
goły i trzeba ja zmienić, Komisya z miejskim budo- 
wniczyti, n. Jabłońskim, na czola oglądała szczegółowo 
dach i szlepienia i przyszła do wniosku, iż doprowadze 
nie do porządsu dachi jest rzeczą najkonieczniejszą. 

Co się zaś tyczy sprawy odzyskania murów kla- 
sztornych, skonfiskowanych w 1856 r., to około tej 
sprawy gorliwia się krząta miejscowy proboszcz, ks D. 
Bączkowski. Już po raz trzeci pojechał do Petershur- 
ka dla wyjednania w ministerstwie spiaw w ewnęlrz- 
nych- pomyślfbj i Śpiesznej rezo ucył. Zdaje się, że 
Sprawa ta jesi na ukończeniu, 

Tradycyjny kalendarz herdyczowski, wydawany 
przez dłrgie lata przez Ojców Karmelitów i jedymy 
w swoim czasie organ inf rmający gospodarzy <gdzia 
będzio doszcz, a gdzie pourdna, został też wydany przez 
ks. Bączkowskiego i na 1910 rok, Zawiera, obok 1u 
bryki kalendarzowej, kilka jgowiastek pouczających 
i ilustrowany cpis polskiej pielgrzymki do Ziem swię- 
tej, która się odbyła latem w tym roku. 

Zaprojektowaną jest w Berdyczowie pielgrzymka 
d> Częstochowy dla wyrażania koudolencyi z powodu 
smoiaego wypadku okradzenia ołra:u Najświętszej 
Maryi Paony. W pielgrzymce mają wziąć udział$księ 
ła, obywatelstwo i lud. Punkt zborny — Berdyczów, 
skąd wyruszą piolgrzymi w ostatnich dniach kwietnia 
a. sl., tak, aby w Częstochowie stanąć na dz.$2 maja 
D. st., t. j. na Zielone Święta. Pohoski: 


Posiedzenie rozpoczyna się od rozpatrzenia szę- 
regu podań rózniaitich towarzystw filanirupijnych o 
mydabie opału Ź lasow mirj-kich. Pudania uwzyłędnic- 
no. Następnie p. Faiborg oi: zyluje projokt sztolni 


B.ryczowego Tuku. Nieskomplikowana dyskusya w 
tej sprawia p legała właściwie na wynmłanie... zdań 
między radnymi. nia tyle dowcipnych, zile charaktery- 
stycznych. P. Hobryninowi nie podoba się procki 
Satolni — «jeśli rada miejska uchwali wniosek, podam 
votem separatum w tej sprawie».$P. Orgis von Ru 
tenberg. Ragay Dobryńin nazwał nas kiedyś owcami, 
pedzącemi na oślep za jednym; on sam zaś jest w tem 
stadzie owcą. klóra całe stado zepsuja.4.P.! Djakow. Pro- 
szę... P. Dabrymin. «A pan jesteś najparszywszą 0w- 


UK Jego! w nocy, wśród mgły, Wyprówudziły. 


zwłok dwojga 


do rady. P. Djakow wyjaśnia, że w danym razie cho- 
dzi o zwiększenie ilości niższych funkcyonaryuszy ko- 
sztem zajmujących wyższe stanowiska, dla których obe- 
enie niema odpowiedniego zajęcia. P. Dobrynin: «Jesli 
dia starszych urzędników kanalizacyjnych niema robo- 
ty, to może p. Jozefi zechce zmniejszyć pobierane przez 
niego wynagrodzenie o połowę». P. Jozef: «Nie lnbię 
żartów, kiedy rozpatrnją się ważne sprawy». Rada u- 
dziela pełnomocnictwa p. Jozefiemu. 


Budżet na r. 1910. 


Członak zarządu miejskiego, p. Kobiec, zagaja 
obrady nad budżetem krótka przamową. w któraj wska- 
zuja na ta, że dochody w nim zostały doprowadzone do 
maximum, rozchody zrednkowane da minimum, Mimo 
to powstaja deficyt w kwocie 178,103 rb. (rozchody 
3,712570, dochody 3534467 rb.). Jest on tem dotkliw- 
szy, że miasto ma do pokrycia szerag wydatków więk- 
szych. Deficyt powstał głównie wskutek lego, że Tada 
miejska w ciągu roku bieżącego udzieliła kredytów na 
rachunek budżetu r. 1910 w kw. 195 tys. rb. Następnie 
p. Kobiec przechodzi do pierwszego czyiania prelimi- 
narza dochodowego. Pierwsze — podatek szacunkowy 
w sunie 645 tys. rh., w roku zeszłym 611,864 rb. 

P. IVFołynskij żąda zmiany regulawinu dla ko- 
misyi szacunkowej, z tem, aby do każdej cyrkułowej 
kamisyi wchodzili właściciele zinnych cyrkułów. W ton 
sposób można będzie zap :biedz pierównomiernemu szą- 
eowaniu kamienie przedmieść i śródmieścia z krzywdą 
dla pierwszych. 

P. Pjakow. Rada miejska w obecnym składzie 
zaznaczyła swe stanowisko wobęc projektu przeszaco- 
wania nieruchomości. 
mowy. 


Teraz o tem nie może być 


P. Kobiec odczytułe dalej pozycye dochadowe. 
A więc: IT) podatek przemysłowo - handlowy — 266,463 
rable. III) podatek od koni, powozów osób prywat- 
nych oraz psów 12,200 rubli. IV) podatki rozmaite 
54,00 rubli. V) z majętności miejskich i czynszów 
1,039,193 rnble, VI) z przedsiębiorstw miejskich 432.930 
rubli. VII) zapomoga dla miasta i zwrot wydatków 
977,021 rubli. VIII) rozmaiie dochody 107.660 rabli. 

Reda miejska wszystkie te pozycye zatwierdza. 

Rozpatrywanie preliminarza rozchodowego odłożo- 
no do następnego zebrania. 


KRONIKA. 


Kaiandarsyk. 

Dziś 1 (14) Eligiusza B. W., Natalii M. 
Jutro 2 (15) Bibianny P. M. 

Wschód słońca godz. 7 m. 56. 


Zachód słońca godz. 3 m. 54. 
Długość dnia godz. 7 m. 58. 


— Opera „Aida“. Dziś o godzinie 7!/, 
wiecz. wystawiona będzie w teatrze miejskim 
opera J. Verdiego „Aida“ na rzecz kijow. 
rz. katol. Towarzystwa dobroczynności. Ceny 
miejsc zwyczajne. B'lety są do nabycie w 
kasach teatru miejskiego. Sama opera, ja- 
kò jedna z najlepszych kreacyi Verdiego, 
oraz cel prz dstawienia jej w dniu dzisiej- 
szym zastugują na to, by publiczność zapeł- 
niła teatr miejski po brzegi. 

— Ddroczone zebranie. Naznaczone na 
niedzielę walne zebranie członków P. T. GQ. 
dla braku wymaganej przez prawo ilości 
zebranych nie przyszio do skutku. Nastę- 
pre—prawomocne bez względu na ilość obe- 
cnych — odbędzie się w przyszłą niedzielę 
dn. 6 grudnia o godz. 
kalu P. T. G. 

— „Wieczór pieśni*. W najbliższą nie- 
'-dzielę d. 6 grudnia w sali- P. T. G. odbędzie 
się wieczór pleśni, którego program nader 
urozmaicony winien ściągrąć licznych słu- 
chaczy. W wieczorze tym udział swój obie 
cali: panie Buczyńska, St. Wąsowska, Lu- 
bicz-Kacperska, S. Czarnecka, K. Hulanicka, 
M. Pereswiet Soitan. K. Peszyńska, S. Wisz- 
niewska i J. Rzepecka, oraz panowie: Pu- 
dłowski, Riazauiec i N. N. Oprócz tego wy- 
stąpi chór „Lutni“ 
jowskiego. 

— Wyjaśnienie zarządu lekarskiago. Za- 

rząd głównego inspektora lekarskiego wyja- 
śnił, że prowizorowie aptekarscy, posiadający 
specyalne kwalifikacye w zakresie bąkteryo- 
logii, w razie otwierania laboratoryów bak- 
teryologicznych w Kijowie obowiązani są 
przedstawiać ustawy tych laboratoryów do 
zatwierdzenia ministerstwa spraw wewnętrz- 
nych narówni z in:tylutami bakteryologicz- 
nymi. 
. — Kara prasowa. Na mocy r.zporzą- 
dzenia gubernatora kijowskiego redaktor ga- 
zety „Poslednija Nowosti* został skazany w 
drodze administracyjnej na 100 rb. grzywny 
za zamieszczenie noweli p. t. „Głodówka*. 

— Zamknięcie zjazdu inżynierów. One- 
gdajsze, ostatnie posiedzenie XXVII zjazdu 
inżynierów służby drogowej poświęcone by- 
ło odezytaniu i zatwierczeniu uchwał zjazdu 
oraz wyjaśnieniu niektórych kwestyi, doty- 
czących przyszłorocznego zjazdu, który je- 
dnogłuśnie postanowiono wyznaczyć w Eka- 
tery nosławiu. 

Wysłano telegramy z podziękowaniem 
aaczelnikowi dróg Poł. Zach. Niemieszajewo- 
wi, prezydentowi miasta Djakowowi, dyret- 
torowi instytutu politechnicznego oraz innym 
osobom i towarzystwom, które były w cz: m- 
kolwiek pomocne zjazdowi. 

W imieniu zjaz”u inż. M. Dvłgow dzię- 
kował przewodniczącemu prof. Karejszy. Pu 
udpowiedzi teg» ostatniego inż. A. Abraham- 
son wyraził nadzieję, że w niedługim czasie 
zjazd znów zostasie wyżnaczony w jakim- 
kolwiek punkcie kolei Połudaiowo-Zachod- 
niech. 


4-ej po południu w lo- 


pod batutą p. F. Andrze- 


O godz. 1'/, po poł. zjazd został zam- 
knięty. 

— Altera pars. Po całej lawinie próśb 
o zwiększenie ilości godzin handlu obe- 
cnie zaezynają napływać do rady miej- 
skiej inne, o treści zupełnie sprzecznej z tre- 
ścią pierwszych. Właściciele sklepów na 
tąrgu Aleksandrowskim wnieśli świeżo po- 
danie o zabronienie handlarzom rynkowym 
otwierauia straganów w niedzielę. 

— Poświęcenie żeńskiego instytutu me- 
dycznego. Ouegdzj odbyło się poświęcenie 
kijowskiego żeńskiego medycznego instytutu. 

— Uiepszenie sieci telefonicznej. Giówny 
zarząd poczt i telegralów zawiadomił prezy- 
denta miasta, że sieć telefoniczna w Kijuwie 
w końcu roku przyszłego zostanie ostate- 
cznie przerobioną według systemu 2-uprze- 
wodnikowego z zastosowaniem kanalizacji 


podziemnej, wobec czego wady teraźniejsze- 
go urządzenia zostaną usunięte. 
poniżenia taryfy telefonicznej ma być roz- 
strzygnięta po rozpatrzeniu przez radę mi- 


Kwestya 


nistrów wniosku o zmnieszeniu opłaty tele- 
fonicznej na wszystkich sieciach telefoni- 
czny:h rządowych. 

— W sprawie handlu w restauracyach. 
Prezydent miasta zawiadomił gubernatora 


których restauracye mają funkcyonować, 
ustanawia każda restauracya i zatwierdza 
zarząd miejski. 

— Przeciw katastrofom tramwajowym. 
Prezes komisyi tramwajowej, p. Orgis von 
Rutenberg, przesłał do zarządu tramwajów 
kijowskich deklaracyę w sprawie katastrof 
tramwajowych. P. Rutenberg wskazuje na przy- 
czyny, uniemożliwiające prawidłowy ruch 
tramwajów: 1) brak hamulców, 2) złe utrzy- 
manie toru, przepełaienie wozów i przemę- 
czenie personelu tramwajowego. 

Bezwątpienia żądanie prezesa komisyi 
tramwajowej, aby T-wo zastosowało jakie 
środki przeciw powtarzającym się wypadkom, 
jest zupełnie usprawiedliwione. Należy je- 
dnak zwrócić uwagę, iż przeszło od roku 
na porządku dziennym "każdego zebrania 
rady miejskiej unueszczany jest dla ostate- 
cznego zatwierdzenia opracowany w S'cze- 
gółach projekt przepisów, dotyczących środ- 
ków ochronnych ra elektrowozach. Czy nie 
byłoby skuteczniejszem wprowadzenie tych 
przepisów w życie i zmuszenie T-wa do za- 
stosowania tych środków, których ono z wła- 
snej inicyatywy z pewnością nie zastosuje. 

— Odbudowanie cukrowni Uladowieckiej. 
Wbrew krążącym pogłoskom o oddaniu zna- 
cznego zamówienia na oibudowanie fabryki 
cukru piaskowego „Uładówka* firmom nie- 
mieckim, z przyjemnością zaznaczamy, że 
takowe zamówienie powierzone zostało fir- 
mom warszawskim. 

Budowa rafinergi odłożoną została do 
roku przyszłego i miejmy nadzieję, że i ta 
budowa nie ominie naszych zakładów fa- 
brycznych. 


OSOBISTE. 


— Wczoraj przyjechał do Kijowa gu- 
bernator samarski Jakunin. 

— Wczoraj wieczorem wyjechał z Ki- 
jowa naczelnik kolei Pot.-Zach., K. Niemie- 
szajew. 


— ZAGADKOWY WYPADEK, QOnegdaj wio- 
czorem ma ulicy Aleksandrowskiej w połlizu muzeum 
pcdniesioao w nieprzytomnym stanie młodego człowieka 
z ranami na twarzy i rękach. Rannego odwieziono do 
szpitala Aleksandrowskiego. 


— ZWŁOKI. Onegdaj w nocy obok domu nr. 14 
przy ulicy Basejnej znaleziono zwłoki jakiejś kobiety, 
zmarłej widoczuie nagle skutkiem nadużycia trunków. 
Zwłoki odesłano do prosektoryum. 

— POD SĄD oddani zostali stójkowi Kałmykow 
i Daniiow — pieraszy za poranienie szablą Tismako- 
wej, drugi — za ograbienie drugiego policyanta Bie- 
Iewca. 

— KRADZIEŻE. Z mieszkania I. Jegorenki 
przy ulicy Spaskiej.nr:23 skradziono rzeczy za 139 rb. 

— W domu or 40 przy ulicy Żylańskiej * jacyś 
złodzieje próbowali się dostać dó mieszkania siudeuta, 
W. Sinickiego, ale, nie mogąc otworzyć zatrzasku, dali 
za wygraną i uciekli. 

— W kinematografio «Oaza» przy Kreszczatyku 
złodziej A. Kisielew skradł Jegorowowi portmonetkę 
z 60 rb. Złodzieja ujęto. 

— Wczoraj w domu nr 74 przy ulicy _Kiryłow- 
skiej do mieszkania właścicicia kainiepicy Drierynga 
zakradli się złodzieje. Po dokonaniu kradzieży na su- 
mę 740 rubli, złodzieje uciekli. 

= UJĘGI ZŁODZIEJE. Policya śledcza zuare- 
satowała A. Maraszkę, B. Taratina i J. Gołósaja za 
kradzież, popełnioną u N. Martynienki przy ulicy Dmit- 
rowskiej br 23, 

— W domu nr 9) przy Bibik.-Bulwarze na stry- 
chu ujęto złodzieja P. Gurina. > 

— Na rogu ulicy Tarasowskiej i Mar.-Błago- 
wieszczeńskioj stówkowy, zauważywszy dwóch podejrza- 
nych jegommościów, puścił się za pimi w pościg. Jeden 
zbiegł, drugiego— Dółżańskiego ujęto. 

— NAPAD. Wczoraj dwóch złoczyńców napadło 
na przechodzących przez łąkę miejską (w poblizu 
Dniepro) małżonków Nowikowych w celu ograbienia. 
Nowikowowie poczęli wzywać pomocy, wobec czego na- 
pastnicy zbiegli. Policyn aresztowała dwie podejrzane 
osobisidści, Siepana Karje i Aleksieja Lebnowa, w któ- 
rych Nowikowowie poznali napaBtuików. 

—' ZNIKNIĘCIE. Doia 25 listopada z własnego 
imioszkauia (ulica Wydubecka nr 18) wyszedł do dru- 
karni Korczak-Nowiekiego zocer Platon Wolkow i nis 
powrócił więcoj. Poszukiwania dotychczas nie dały żad: 
nogo rozultatu. 


Z SĄDÓW. 
Podpalenie. 


W dńiu wczorajszym kijowski sąd okręgowy 
przy udziale przysięgłych powtórnie przystąpił do roz- 
patrzenia sprawy szlabs-kapitana Romawowicza Sławu- 
tyńskiego, oskarżonego o podpałanie swej nieruchomo- 
ści w celu otrzymania sumy ubezpieczeniowej. 

Przewodniczy A. Postawski. 
kurator M. Pachomow. x 

Treść oskarżenia przedstawia się jak następuje: 

W dniach 2 i 27 sierpnia 1902 r. w Kijowie 
przy ulicy Wi Ikiej.Wasylkowskiej w posesyi ozoacto- 
nej Nr Nr 73 — 17, nalnżącej do Sztabs-kapilana Ro- 
manowicza-Slawutjńskiego, zdarzyły sią dwa pożary. 
Pierwszy z nich rozpoczął się na strychu składu słomy 
i desek kupca Strucowskiego. Gdy ten ostatni ze 
swym subjektem, Grzegorzem Imszenieckim, wbiegli na 
strych, zanważyłi palące się siano, przyczan w niektó 
rych miejscach płomień dawał biały odblask, jakgdyły 
paliła się benzyna. Pożar przyuiósł Strucowskiema 
okiło 1,500 rh. straty. Daia 27 sierpnia ogień wszczął 
się o godziuie 9 wieczorom w komórce napełnionej 
włórami, należącej do posesyi R”manowicza-Sławntyń 
skiego. Następnego dniu po pożarze pod zawalonym 
1 zalanym wodą dachem budynku znaleziono mocno za- 
kcrkowaną butelkę z benzyną. Od wspomnianej ko- 
mórki zajęły się również sąsiednie budyuki mieszkalno, 
lokaiorowie których, ludzie przeważnie należący do 
klasy najbietn ejszej, pozbawieni 
jednogłośnie wskazywali na właścieieta  posesyi, 
na sprawcę obu pożarów. 

Dnia 28 sierpnia przyszedł do rowirowogo Ra- 
boszczenki subjezt Strucowskiego, lmszeniecki, } zako- 
munikował mu, iż przyczyną obu pożarów było podpa: 
lenie, którego dokona) on, Imszeniocki, przez zemstę, 
gdyż pryncypał podejrzewał go o kradzież pieniędzy. 
Na śledztwie pierwiastkowem lmszeniecki zmienił swe 
pierwotne zeznanie. Nie przyznając się już do drugio- 
ga podpalenie», twierdził on, iż Romanowicx Sławulyń- 
ski przed pierwszym pożarem obiecał mu 200 rubłi za 
podpalenie posesyi, oraz wręczył mu pudelko z zapał- 
kami, która Imszeniecki przez szparę w ścianie rzucił 
zapalone na strych, gdzie złożone było siano Sirucow- 
skjego. Następnego dnia po pozarze (27 sierpnia) Ro- 
wanowicz-Sławatyński zaprosił go do swego mieszkania 
i obiecał mu 500 rubli za przyjęcie na siobie winy 
także i za drugie podpalenie, gdyż, <ponieważ jest nie- 
pałnolotui, więo w danym razie nio grozi mu zadna 
udpowiedzialnuść». f s Daia 

Skuszony wysokością obiecanej sumy, Imszeniecki 
zgodził się przyjąć na siebie odpowiedzialność za oba 
podpalenia i oddał się w ręce policyi; niebawem jed- 
nak zbiegł i dotąd nie został odszukany. 

Posesya sztabs-kapitana Iioimanowiczą-Sławutyń - 
skiego, nabyta przezeń za 38,500 rabii, obciążona była 
długiem w sumie 31,500 rb. 
danała Ona znaczną stratę. 

Budynki, ocenione na 11,384 rb.. ubezpieczone 
były w towarzystwie asekurazyjnem «Salamandra» na 
20,310 rubli. 

Podczas śledztwa pierwiastkowego zwrócono uwa 
gą na oryginalne zachowanie sią i niezwykła rozdcaż- 
nienie Romanowicza-Sławutyńskiego. Wobec tego pod- 
dano go dłuższej obgerwacyi lekarskiej w szpitalu woj- 
skowym. W rezn!tacie uznano władze umysłowe oskar- 
żonego za zupełnie normalne. 

Sprawę sziabs-kapitana Romanowicza-Sławntyi- 
skiego po raz pierwszy rozpalrywał kijowski sąd okrę- 
gowy w pazdzierniku r. Z. 


Oskarża wieepro 


dachu pad głową, 
jako 


Po opłacenia procentów, 


prieg i pornom Sa dak, przystąpić doj kijowski: go, że rada miejska uznała za ko 

4 P. Eri aosi Gadanie.. air mu pozwolono w p ocras odnośny artykuł prze pisów paz Ś 
personelu technicznym przy budowie Kanalizacyi doko- zujących 0 otwieraniu i zamykaniu restau- 
nywać zmian, z tem, że ogólna suma honoraryów nia | Tacy! uzupełnić uwagą, że restauracye 1-g0 
przekroczy wyasygnowanych na personel techuiczny 24|j 2-go rzędu mogą być otwarte w cągu 15 

tys. i: O - w peipamocenictw w godzin z tem, że muszą być one zamykane 
powiada się p. Płachow: p. Jozefi zastrasza zarzą e. 3 : ; 
miejski, i ten przyjmuje każdy jego projekt, wnosząc go | 0 godz. 3-ej rano. Kozkład godzin, w ciągu| Gai 


Sąd przysięgłych uznał za dowiedzione, że o- 
skarżony podpalił swoje nieruchomości, lecz jednocze- 
nie go unięwinnił. 

Na skutek protestu prokuratora, 
powyższy skasował. 

Bronią oskarżonego adw. przys. Izwiakow i Ka- 
łaczewski. Akcyę cywilną poszkodowanych przez po- 
Żary POPE adw. przys. Nemetii i pom. adw. przys. 
załomb, 

Swiadków stawiło się osiemdziesięciu kilku. 
Sprawa przeciągnie się 3 — 4 dni. 


senat wyrok 


KRONIKA POLSKA. 


0 wstęp do uniwersytetów szwajcarskich. 
Na ostatnim zjeżdzie rektorów uniwersytetów szwaj- 
carskich poruszona była Sprawa przyjmowania abita- 
ryentów i abituryeatek prywatnych szkół polskich w 
Królestwie (narówni z meturzystami szkół rządowych) 
do uniwersytetów szwajcarskich. 

Zjazd rektorów polecił wybranej przez siobia 
komisyi przedstawić w sprawie toj swe wnioski. Uchwa- 
ły następnego zjazda roktorów obowiązywać będą 
wszystkie nmiwersytety szwaj:arskie. Æ% polecenia pro 
zesa wzimiankowanej komisyi zebraniem i ogólnem 
opracowaniem odpowiedniego materyału zająć ma się 
zarząd polskiej czytelni akademickiej im. Juliusza Sło- 
wackiego w Barnic. 

Zarząd tan prosi przeto pp. przełożonych i prze- 
łożóne szkół polskich, jako też wszystkich zaintereso- 
wanych 6 łaskawa przesłanie rzeczowego materyałn 
pod adresem czytelni (Polnische akademische Le: 
sehalie Namens Stowacki— Bern — Langgasstrasse 
101), inianowieic: 1) ogólnego programu szkoły; 2) 
spisu liczby godzin wykładanych tygodniowo z poszcze- 
gólnych przedmiotów; 3) wiadomości, czy maturzyści, 
ewentualnie maturzystki danej szkoły przyjmowani są 
do jakichkolwiek wyższych uczelni zagranirą i na ja- 
kich warunkach. Jednocześnie należę podać dokładuy 
adres odpowiedniej szkoły. 

Pożądane jest, aby dla ułatwienia zarządowi pra- 
cy wszystkie wymienione papiery były tłómaczono na 
język nicmiecki, Wszolkich infurnacyi w wyżej wy- 
mienionej sprawie udziela zarząd rzeczony za zwrotom 
marki. . 


-- Jubileusz «Tygodnika ilustrowanego». Z oka- 
zyi przypadającego  pięćdziesięcioletniego jubilvuszu 
«Tygodnika ilustrowanego», ukazał sią wspaniały po- 
czwórucj objętości numór pamiątkowy, odtwarzający 
półwiekową pracę tyle zasłużonogo pisma. «Tygodnik», 
niazaloźnia od opisowych artykułów historyczuych, po- 
daje porirety wszystkich swoich najwybitalejszych spół- 
pracowników za cały czas półwiekowego istnienia wy- 
dawnictwa. 
— Wystawa niemiecka w Poznaniu. Niemcy po- 
siauowili arządzić w Poznaniu «wystawę kresów 
wschodnich» (dla 4 prowincyi: Ks. Poznańskiego, Prus 
Zachodnich, Sląska i Pomorza). Bez udziału jednak 
wystawców polaków, a zwłaszcza publiczności polskiej 
wystawa nie może się udać. Obecnie toczy się w toj 
sprawie dyskusya ua łamach prasy wielkopolskiej. 
eKuryor Poznański» w szeregu artykułów wykazuje 
szkodiiwość udziału polaków. Przemysł, aczkolwiek 
się rozwija, jest naogół drobny i nie może wytrzymać 
porównania z wielkim przemysłem Górnego Śląska, 
Gdańska, Szczecina. Niemcy chcą wykazać, że na 
Wschodzie przemysł się opłaca, a w celąch germaniza- 
cyjnych ściągnąć kapitały i przemysłowców niemiec- 
kich do Ks. Poznańskiego. Już sama nazwa wskazuje, 
że wystawa ma pewne cele polityczne na oku. 
Rola języka polskiego na wysiawie byłaby upo- 
karzająca, Już w r. 18956 na ówczesnej poznańskiej 
wysiawie prowincysnalnej, wbrew przypuszczeniom, 
wobec-opozycyi naczelnego prezesa poznańskiego, mu- 
siano zaniechać przemówienia polskiego podczas otwar- 
cia wystawy. Teraz o takiom «ustępstwie» dla języka 
polskiego uiema mowy, nie wiadomo nawet, czy w 
ostatniej chwili, jak to miało miejsce w Gnieżuia, nie 
nakażą nsunięcia napisów polskich (obok niemieckich) 
Wierzyć 
zainteresowanych w udziala po- 
«Kuryer» wzywa sfery handlowo- 
do solidarnego postępowania w tej 


na eksponatach przemysłowców polskich, 
ubietnicom niemców, 
laków, nie należy. 
przemysłowe 
sprawie. 
— $. p. Czesław Bitner. 27-go listopada w do- 
brach Mosiewiczo pow. wołkowyskiego zmarł po dlu- 
giem cierpieniu ś. p. Czesław Bitner, ziemianin i lekarz, 
który gorącem sercom miłował ojczyznę i nie jednym 
torem pracy społecznej aayi do jej pomyślności, 

rzed kilku laty wilnianie oddali ojczystej zie- 
mi brata zmarłego 6. p. Karola, ogólnie kochanogo dla 
charakteru, tałeniów, zasad i patryotyzmu, zgasłego na 
obczyźnie jaku ofiara poslugi lekarskioj bliźniemu. Dru- 
gi brat, p. Ryszard, w bliźszem kolè już znany poeta, 
którego utwory pełne serca i zadumy vbywątelskiej 
świeżo wyszty w 2-ch tomach w Krakowie. 
-- Zgon. Zmarła w  dwudziesioj wiośnie życia 
w Kemble $. p. Zofia księżniczka Światopołk-Czetwer- 
tyńska, córka Ś. p. Emanuela i Maryi z Wesslów, ksią- 
żąt Czetwertyńskich. Zwłoki spoczną po nabożeństwie 
żałobnem w poniedziałek w Żyżynie, w ziemi Lubel- 
skiej; jednocześnie odprawioue zostanie w dzień ten 
o godz. 1l i pół nabożeństwo w kościele św. Krzyża 
w Warszawie. 


OFIARY. 


Na kupno wozu Drzymały zebrano w sklepie 
Spożywczym, «Pracowników rolnych» w Kamieńcu Po- 
dolskim przez Emilig Przyborowską: 

Pp. Stanisław Żukotyński 3 rb.—Franciszek Gro- 
dzieki 1 rb.—Jan Sawańczak$l rb—Zygmuni Woios:flog 
1 rb.—Roman Kotowicz 3 rb.— Paweł Żmijewski L rb, 
Wacław Rokossowski | rb.—Izydor Fahrenhole 3 rb.— 
Jan Osiński 2 rb. — Walentyna Saniuiycz-Kuroczycka 
b0 kop —N. N. I rb.-K. S. 2 rh. — M. K. 50 kop. — 
J. Wilga 50 kop. Emilia Przyborowska 1 rb. —Adela 
Krasuska 2) kop.—W. H.1 rb. — Władysław Orliński 
1 rb.—Adolf Wdziękoński I rb. — M. S. 1 rb. — Jan 
Wajdwicz 1 rb.—Heoryk Sylwestrowicz 50 kop., razem 
27 rb. 20 kop. 


Ostatnie wiadomości. 


Sprawa Hofrichtera. Ambasador austrya- 
cko węgierski w Londynie zawiadomił wie- 
deńskie władza wojskowe, że posiada wiado- 
mości, iż porucznik Hofricater, podejrzany 
o rozesłanie do kapitanów sztabu generalne" 
go znanych listów z cyaukiein potasu, utrzy- 
mywał podejrzane stosunki z Francyą. 

Pud naciskiem opinii publicznej, obu- 
rzonej z okazyi sprawy porucznika Hofrich- 
tera średniowieczną orgarizacyą sądowni- 
ctwa wojskowego, cesarz Franciszek Józef 
nosi się podobno z myślą wydania nowej u- 
stawy  sądowo-wojskowej, odpowiadającej 
dzisiejszym warunkom postępowania sądu- 
wego. 

Agitacya za reformą wyborczą. „Ber- 
liner Tageblat* zamieszcza na naczelnem 
miejscu deklaraeyq, żądającą zmiany prawa 
wyborczego w brusach, podpisaną przez roz- 
maite wybitne osobistości, pomiędzy innemi 
przez przeszło 300 profesorów różnych uni- 
wersytetów. 

W de«laracyi powiedziano, że nadeszła ` 
nareszcie chwila, w której należy złamać 
przewagę agrarnv-konserwatywnego stron- 
nictwa w Prusach, bo naród 60 milionowy 
nie może pozwolić na to, ażeby rządziła nim 
jedna mała kasta, stojąca dzisiaj u steru 
rządów. Kwestya reformy wyborczej w Pru- 
sach jest kwestyą życia nietylko dla Prus, 
lecz dla całego niemieckiego państwa. Zano. 
wiedzianej reformy wyborczej w mowie tro- 
nowej z dnia 20 października 1908 r. trzeba 
żądać jak nejenergiczniej, bo jest to żądanie 
najszerszych warstw narodu niemieckiego. 
Choroba Zeppelina. Br. Zeppelin za- 
chorował bardzo ciężko, tak, że okazała się 
potrzeba przewiezienia go do szpitala w celu 
dokonania operacji. 

Smieré milionera. Do dzienników lon- 
dyńskich donoszą z Nowego Yorku, że zmar- 
ły mjlioner Orooker zapisał milion dolarów 
nu badanie raka. 

Wnioeek polski. Koło Polskie w Berli- 
nie postanowiło przedstawić parlamentowi 
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wniosek co do zmiany art. 14 konstytucyi, |kowcew twierdził, iż stan finansów Rosyi 
według brzmienia następującego: „Zwołanie | jest świetny. Swarb posiada bardzo dużo go- 
parlamentu musi nastąpić, jeżeli tego zażąda |tówki, a i realizacya urodzaju daje pomyślne 
trzecia część posłów“. wyniki. Szczegłowitow bronił stanowiska, za- 
Posel z Poznania. Mężowie zaufania |jęteeo względem interpelacyi o zarządzie 
polskiego „Towarzystwa demokratycznego” | więzień. : 
poznańskiego okręzu wyborczego uchwalili 
popierać kandydaturę na posla z Poznania— 
Nowickiego, wybitnego dźiałacza na polu Petersburg. — „Nowoje Wremia* pisze, 
związków zawodowych. iż do klubu pacyonalistów mogą wstępować 
Znaczny zapis testamentowy. Zmarła w|wojskawi i brzędnicy. 
Lublinie niedawno Ś. p. Ludwika Karyłowi- Petersburg St typin oświadczył Kru- 
czowa—zapisała testamentem 50 tysięcy ru-|pieńskiemn, iż do klubu nacyonalistów mo- 


Klub nacyonalistów. 


bli na cele dobroczynne i stypendya dla,gą należeć oficerowie. 
młodzieży. Syt e Daleki Waśhodei 
Nadużycia. Do jednego z dzienników ytuacya aiekim Wschodzie. 


berlińskich donoszą z Petersburga, że w mi Petersburg.—Na posiedzeniu rady prze- 

nisteryum spraw wewnętrznych wykryto po-|my łowców Glezmer wygłosił swój pogląd 

ważne nadużycia. Podobno wykryto równieżjna sytnazyę na Dalekim Wschodzie. Zda- 

malwersacye w tajnej agenturze rosyjskiej |niem Glezmera, wojna jest m: żliwa. 

w Paryżu. Petersburg. W Dumie ma być przed- 
Austrya wobec federacyi bałkańskiej. |stawiona księga pomarańczowa, dotycząca 

Koła polityczne, zbliżone do bar. Aerenthala, |rokowań Rosyi z Japonią, jaketeż konwen- 

wyrażają wysokie życ Z Bao cyi z nią zawartych. 

orącego poparcia przez Resyę związku 

Państ bałkańskich. PW razie uksztaltowa- Ze sfer parlamentarnych. 

nia się związku, sfery wpływów  austrya- Petersburg.—Październikowcy poruszyć 

ckich zesziyby do zera. Prasa wiedeńska | mają w drodze prawodawcz j kwestyę zmian 

wzywa rząd, aby za wszelką cenę nie do-|w regulaminie Dumy, wskazanych przez 

puścił do doprowadzenia do skutku propo- |senat. 

nowanej federaryi bat ańskiej, mogącej stać Petersburg.—Po porozumieniu pe ździer- 


się przeszkodą poważną dla dalszego rozwo-|Nikowców z nacyonalistami na prezesa ko- 


ju Austry. 


misyi nietykalności osobistej ma być obrany 


Oświadczenie księcia Radziwilła. Na wie-| Meyendorf, na wiceprezesa Połowcew. 


czornem posiedzeniu parlamentu książę Ru- 
dziwilł, jako prezes Koła Łolski+go, oświad- 
czył, że Koło Polskie postępować będzie we 


W sprawie regułaminu Dumy. 
Petersburg. — Dosłowie ż prawicy zło- 


wszystkich sprawach politycznych samodziel- |żyli Chomiakawowi deklaracyę, w której o- 
nie, nie wiążąc się z żaduem s ronniotwem.|Świadczają, iż nie uznają takiego regulami- 

Silne wrażenie sprawiła wiadomość, że jou Dumy, który wprowadza konwent senio- 
rada ministrów nie zgodziła się na cofnięcie|rów; ten ostatni, zdaniem posłów z prawicy, 


roz orządzenia ministra oświaty, 


nakazują- | nadał cechy agiiacyjne pracy Dumy, pozba- 


cego ukarać nauczycieli polskich w katowi-|wił tę pracę planowości i spaczył zadania, 
cach za głosowanie za kandydatami polski. |które polegają właściwie na wykonywaniu 
mi przy wyborach do rady miejskiej. Nau- ¡zamierzeń Monarchy. Całą odpowiedzialność 
czyciele już zostali przeniesieni do odległych |2a to składa prawica na Chomiakowa. 


miejscowości. Kardynał Kepp, proszony o 
pośrednictwo, odmówił w sposób bardzo 
szorstki. 


Teiesgramy. 


(Od korespondentów własnych) 


Obchód Słowackiego. 


Berlin. — W niedzielę odbył się ob- 
chód dla uczczenia 100-nej rocznicy naro- 
dzin Słowackiego. Większość uczestników 
uroczystości stanowili robotnicy. Wobec te- 
go, iż zabroniono wygłoszenia odczytów, 
rogram wypełniły produkcye kon. e:towe, 
Nastrój był ogromnie podniesły. 


Sąd w sprawe Brzozowskiego. 
Kraków. — Zapowiedziany na 18 gru- 
dnia sąd partyjny odłożony został z powo- 
du choroby Brzozowskiego. 
Głąbiński o sytuacył. 
Lwów. Prezes Koła Polskiego przyje- 


chał do Lwowa, gdzie został owacyjnie po- | czasu 


witany. Głąbiński, mówiąć o sytuacyi poli- 
tycznej, podkreślił zakusy centralizmu na 
dążności Kola do utrzymania autonomiczne- 
go stanowiska. 


Nowi biskupi. 


Petersburg. — Wśród duchowieństwa 
katolickiego krążą pogłoski, iż w Watyka- 


Echa wystąpienia Bebrinskiego. 


Petersburg. — Z powodu mowy W. hr. 
Bobriaski*go, wygłoszonej na posiedzeniu 
klubu nacyonelistów w Petersburgu, a w któ- 
rej rawoływał on do energicznej walki z po- 
lakami galicyjskimi zapomo ą wszelkich 
środków, nie wyłączając nawet wojny z Au- 
stryą, ambasador austryacki złożył przyjazne 
remonstracye, w których zaznaczył, iż wy- 
kryte we Lwowie dokumenty kompromitują 
Bobrinskiego. 


Rawizye. 


Pelersburg. W mieście zwiększyła się 


ilość rewizyi. l 
Esha stracenia Schmidta. 


Petersburg. Sąd rozpoczął rozpatrywa- 
nie sprawy Milukowa, oskarżonego o roz- 
szerzanie fałszywych pogłosek o nieludzkiem 
zuęganiu się nad Szmidtem, rozstrzelanym 
za udział w buncie floty Czarnomorskiej. 
W charaktarze świadków występują siostra 
i syn Szmidta. Obrona przedstawiła list ska- 
zanego Szmidta stwierdzający słowa Miluko- 
wa. Sąd odłożył rozpatrywanie sprawy do 
przeprowadzenia ekspertyzy przedsta- 
wionego dokumentu. 


(Od Agencyi Petersburskiej). 
Duma Państwowa. 
Posiedzenie z dnia 30-go listopada. 
24 posiedzenie Dumy rozpoczęto o g. 


nie zachwianu została kandydatura prałata|q1 ej m. 14. 


Kluczyń:skiego nawystanowisko metropolity 
mohylowskiego. Wobec. tego możliwe są 


Przewodoiczy ks. Wolkońslki. 
W loży ministrów — minister sprawie- 


zmiany w innych kandydaturach na waku-|dliwości. 


jące dyecezye. 


Ukazy Najwyższe. 
Petersburg. W kuluarach posłowie pra- 


Na porządku dziennym drugie czytanie 
pre iu prawa o reformie sądów miejsco- 
wyć 

Referent Że do- 


Szubiński wyjaśnia, 


wicy twierdzą. iż 6 grudnia ogłoszony z0: |tychczas koniecznem jest skoncentrować dy- 


stanie akt, potwierdzający, iż istnienie Du-|skusyę nad art. 1-szym i 2 gim obowiązuj 


.* 


my i Rady Państwa nie uszczupla zasad sa-|cej ogólnej ustawy o instytucyach me” ORA 
mowładztwa. Jednocześnie ma być ogłoszo-|lub nawet, ściślej powiedziawszy, na uwa- 
ny ukag o wyodrębnieniu Chełmszczyzny |gach do tych artykułów, na podstawie któ- 


i rozszerzeniu kompetencyi art. 96 praw za-|rych, zgodnie z.reformą Z r. 18899, 


sadniczych. 
Pożyczka miasta Kijowa. 


władza 
sądowa powierzona  zoslała naczelnikom 
ziemskim i sądom włościańskim. Komisya 
reform sądowych propanuje skasować uwa- 


Petersburg. — Udzielono pozwolania Ki-|gę, ustanawiającą władzę sądową naczelni- 
jowowi ma zaciągnięcie pożyczki w sumie|ków ziemskich, a uwagę do art. 2 go zmie- 


843,000 rb., 
ogłoszenie. 


Skazanie mnicha Heliodora. 


o czem nastąpiło urzędownejnić 


w sensie zniesienia sądów  włościań- 
skich. 
Przewodniczący prost o przygotowanie 


kartek dla dokonania wyboru 22 członków 


Petersburg. — Mnich Heliodor; skazany |do komisyi specyalnej, mającej rv”patrzeć 
został na miesjąc aresztu za obełgę, wyrzą- |projekt prawa e nietykalności osobistej. Ko- 


dzoną policmajstrowi. 


walenko 2 gi, Tancow, Pachalceak i Jur- 


w e A kiewicz wypowiadają się za koniecznością 
Zrzeczenie się mandatu przez Brodzkiego. zachowania sądów gminnych pod warun- 
Petersburg. — Brodzki złożył onegdaj |kiem zreformowania tych sądów. 


deklaracyę Chomiakowowi o zrzeczeniu się 
mandatu poselskiego, 


Bar. Meyendorj szczegółowo wyjaśnia 
swój wniosek, postawiony podczas debatów 


Petersburg.—Brodzki wyjechał da Odrsy. |ogólnyeh, o nadaniu prawa przedwsiępnego 
Petersburg —Chomiakow zwrócił Broda: | rozpatrywania spraw cywilnych na sumę 


kiemu deklaracyę O zrzeczeniu się mandutu, |nie przenoszącą 30 rb. 
nie był po-|też specyalnie 


motywując to tem, że podpis 


świadczony. 


wójtom gmin lub 
na ich miejsce wybranym 
osabom. Meyendorf proponuje przyjąć ten 


Brodzki zrzekł się mandatu wbrew Ży: |wniosek w charakterze uwagi do art. 1 pto- 
czeniom kadetów; W razie nowych wyborów |jektu prawa. 


kadeci znów wystawią kandydata. 
Narada u Stołypina. 


Następnie przyjęto wniosek” o przedłu- 
żeniu posiedzenia du godz. 6 m. 80. Prze- 
wudniczący udziela głosu refereatowi. Więk- 


Petersburg. — Na naradę u Stołypina |szość członków Dumy opuszcza salę posie- 
w sprawie projektu prawa o nietykalności |dzeń, a wobec tego referent prosi o pozwo- 


osobistej mają być zaproszeni wszyscy człon- | lenie 


wygłoszenia ostatecznej opinii po 


kowie komisyj, nie wyłączając przedstawi-| przerwie. O godz. 6 m. 7 ogłoszono przer- 
cieli opozycji. wę do godz. 8 m. 30. 


Raut u c b, Petersburg. — Redaktor gazety „Riecz*, 
Petersburg. — Wczoraj odbył się u Sto-|Eikin, skazany został na karą 500 rubli za 
łypisa raut. Obecni byli wszyscy ministro-| wydrukowanie artykułu p. t. „Pojedynek i 
wie, Dejtrych, Pichno, Stachowicz, Guczkow, | biskupi“. 
Chamiakow, Bałaszow i inni. Rozmowy pro- Charbin. — Dziś. otwarte ma być po- 
wadzone były w poszczególnych grupach. |siedzenie komisyi przedstawicieli zarządu 
lzwolskij uspokajał z powodu sytuacyi na| wschodnio-chińskij kolei, konsulatu rogyj- 
Dalekim Wschodzie. Stołypin przekonywał |skiego i władz chińskich dla opracowania 
o konieczności asygnowauia odpowiednich | szczegółów zarządu miasta Charbiną na pod- 
kredytów na fiotę. Dejtrych wykazywał |stawić przedwsatęp iej umowy pekińskiejjzzd. 
słuszność swego projektu. 27 kwietnia 1909 r. 

Petersburg. — Na raucie u Stołypina Pętersburg. — W charakterze przedsta- 
Izwolskij twierdził, iż wszystkie? drażliwe |wicieli Rosyi na otwierającą się 7 grudnia 
kwestye w stosunkach z Japonią zostały za-|w Brukselli sesyę międzynarodowej stsłej 
łutwione, jednak minister przyznawał, iż$Ja- |komisyi cukrowniczej wysłani być mają Pri- 
ponia się zbroi. leżajew i Narden. W posiedzeniach brać bę- 

Stołypin wyraził życzenie, aby posło-|dą udział hr. Bubiinskij i Ciechanowskij. 
wie częściej się zbierali dla łagodzeniażwy- Petersburg. —Niezwłocznie po przybyciu 
nikających nieporozumień. do Ardebilu pierwszej części oddziału rosyj- 

Petersburg-—Na raucie u Stołypina Ko-|skiego, wysłanego tum dla obrony konsula 
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rosyjskiego i poddanych rosyjskich, karada- 
gładawcy i szachseweni opuścili tę miejsco 
wość i udali się do oddalonych koczowisk. 
Jeszcze przed wkroczeniem wojska rosyjskie- 
go bandy ich zd.były i zrabowały miasto. 
Teraz jednak w Ardebilu i w przyległych o- 
kolicach panuje zupełny spokój. Jedynie na 
wielkim trakcie między Astarą i Tabrisem 
słychać o pojedyńczych wypadkach rabunku. 
Wobec takiego sianu rzeczy rząd rosyjski 
uznał za zbyteczną obecność w Ardebilu sil: 
nego oddziału wojsk Í postanowił znaczniejszą 
ich częsć odwołać, pozostawiając w okręgn 
ardebilskim pięć rot piechoty, bateryę gór- 
ską, trzy seciny kozaków i oddział s«perów, 
aby przy pomocy tej siły w potrzebie można 
było zapewnić bezpieczeństwo konsulowi i 
podóanym rosyjskim oraz ochraniać kara- 
wany handlowe na trakcie astara-tabriskim. 

Z pozostawionego ma miejscu oddziału 
trzy roty piechoty, baterya górska, secina 
kozaków i saperzy zajmą kwatery w Arde- 
bilu; pluton kozaków 1 rota piechoty ma 
strzedz części wspomnianej drogi od A tary 
do Ardebilu, a trzy plutony kozaków i rota 
piechoty — drogi od Ardebilu do Serabu. 
Dalszą część drogi aż do Tabrisu ochraniać 
będzie oddział wojsk tabriskich. 

C» zaś do strat, jakie ponieśli rosyjscy 
poddani w czasie rabunku, dukonanego przez 
koczowników w Ardebilu, to odpowie :zial 
ność za takowe spada na rząd szacha. 

Rząd perski formuje już oddziały w ce: 
la zmuszenia karadagżadawców i szachsewe- 
nów do pokrycia rzeczonych strat. Uprze- 
dzono go bowiem, że w razie, gdyby wojska 
perskie nie podołały swemu zadaniu i pod- 
dani rosyjscy nie otrzymali należnego od 
szkodowania, to rząd rosyjski sam poczyni 
względem koczowników odpowiednie kroki 
wtedy, kiedy uzna za stosowne. 

Petersburg.—W sądzie okręgowym bez 
współudziału sędziów przysięgłych toczyły 
się przez trzy dni rozprawy w sprawie p sła 
Puryszkiewicza i redaktora gazety „Kołoko- 
ła“, Smirnowa, oskarżonych o pożwarz przez 
studentów instytutu górniczego, nalsżących 
do komisyi funduszowej. Sąd wydał wyrok 
uniewiuni»jący obu podsądnych. 

Taganrog. — Izba sądowa uniewinniła 
posia do drugiej Dumy, Kaklugina, oskarżo- 
nego o samowolne porzucenie, po wybraniu 
go do Dumy, stanowiska sędziego pokoju i 
sprzeniewierzenie. 

Samara —W pobliżu st. Lipiagi pociąg 
towarowy, oderwawszy się od parowozu, 
stoczył się i wpadł na stojący na stacyi po- 
ciąg mieszany. Kilka wagonów rozbitycb. 

Petersburg. — „Finlandzka Quzeta“ po- 
daje: Senat zątwierdził wyrok wyborskiego 
hofgerichtu w sprawie Połowniewa, oskar- 
żonegoe o współudział w morderstwie Her- 
censzteina. Senat uznał, że Połowniew w 
swem zaskarżeniu nie przytoczył poważnych 
przyczyn do zmiany wyroku. Uważając je- 
dnak, o P.łowniew zadługo siedział w w:ẹ- 
zieniu śledczem, senat zmniejszył o 20 dni 
pobyt jego w więzieniu karnem. ; 

Odesa.—Odbyło się posiedzenie organi- 
zacyjne miejscowego eddziału rosyjsko-an- 
gielskiej izby handlowej. 

Petersburg. — Izba sądowa zatwierdziła 
wyrok uniewinniający w sprawie profeso- 
rów Kowalewskiego, Iwaniukowa i Gusko- 
wa, oskarżonych przez Hurkę o potwarż: 

Petersburg. Ministerstwo spraw we- 
wnętrzaych wniosło do rady min'strów dwa 
projekty: 1) o sposobie uwalniania od pod- 
daństwa rosyjskiego osób, korzystających 
z praw obywatelstwa finlandzkiego i 2) o za- 
liczeniu osób, urodzonych w Rosyi, w poczet 
obywateli finlandzkich. 

Odesa. Wyruszył do Liwadyi parosta- 
tek „Cesarz Mikołaj Drugi*, na którym mie- 
ści się wystawa rosyjskiego towarzystwa że- 
glugi i handlu. Parostatek zdobią z że- 
wnątrz dwa namioty i flaga w starożytnym 
stylu rosyjskim. Na boku widnieje transpa- 
rent ciektryczny z napisem: „Exposition Rus- 
se". Wewnątrz statku również zachowany 
został starożytny styl rosyjski. Parostatek 
powróci z Liwadyi do Odesy. : 

Petersburg.—Otrzymano zawiadomienie, 
ża w Kairze zmarł w 72-im roku życia zna- 
ny anatom, były profesor uniwersytetu pe- 
tersburskiego, Lesgait. 

Astrachań. — Sekcye dokonane na tru- 
pach oraz badania wnętrzności wykazały o- 
becność zarazka dżumy płucnej o bardzo 
ostrym charakterze. Smierć następuje w 
ciągu jednego dnia, najdalej w ciągu trzech 
dni. W uroczysku Bejskułak i w  przyłe- 
głych okolicach do dn. 29 listopada zmarło 
29 osób, choruje dwoje. 

Połtawa.—Specyalna komisya izby są- 
dowej, po rozpatrzeniu sprawy kasacyjnej o 
napadzie tłumu uzbrojonego, w grudniu 1905 
roku, na zeńkowski zarząd policyjny i po- 
biciu naczelnika powiatu, komisarza i rewi- 
rowego skazała: troje osób na oddziały a- 
resztanckie, siedmioro na więzienie; resztę, 
w liczbie czterech, uniewinniła. 


Konstantynopol. —Bleriot wzniósł się na 
swym monoplanie z polia Marsowego, znaj- 
dującego się na przedmieściu Pera, pomyśl- 
nie przeleciał przez plac, ale wskutek silne- 
go wiatru nie mógi zawrócić aeroplanu. Að- 
roplan, zawadziwszy o dach domu, uszkodził 
go i runął z wysokości 7 metrów. Jak się 
okazuje, Bleriot nie doznał poważniejszych 
obrażeń oprócz nieznacznych sińców na dle- 
wej ręce i kontuzyi ciała około nerek. Do- 
ktorzy orzekli, iż stan jego zdrowia niet- 
dzi żadnych obaw. Monopląn został bardzo 
uszkodzony. 

Paryż. — Wudług wiadomości urzędo- 
wych, Gtrzymaiych z nad brzegu Słonego, 
wojska francuskie w ostatnich czasach do- 
konaly całego szeregu operacyi, w czasie 
których zginął jeden porucznik i dziewięciu 
strzelców a raniono 49 ludzi. Piemiona zbun- 
towane ckazały jnż swoją uległość i oddały 
11 tysięcy karabinów. = 

Gubernator Górnego Senegalu doniósł 
telegralicznie: „Wojska rozproszyły w A- 
cherat rozbójniczą bandę tubylców. W cza 
sie ula czki zgiuęli kapitan i dziesięciu strzel- 
ców, ranio:o 26 żołnierzy. 

Waszyngten — Wojenny statek transpor 
towy otrzymał polecenie, aby zabrawszy 
700 żołuierzy piechoty morskiej udał się do 
Cołonny. Krążownik znajdujący się w Co- 
lonnie otrzymał rozkaz popłynięcia do Blu- 
afields. 

Wiedeń.— „Polit. Korresp.* ogłosiia list 
z Petarsbucga o konfhkcie rosyjsko-japoń- 
skim. W liście wskazano ma. to, że wyrażo- 
ne w różnych gazetach zdarią, jakoby sy- 


dziwie sytnacyę na Dalekim Wschodzie, du- 
chodząc do konkluzyi, że niema podstaw da 
pesymistycznej oceny takowej. Weding na 
szych informacyi, istnieją 
prawdopodobnem jest przyjazne porozumie- 
nie pomiędzy Rosyą a Japonią. 


1t-ej m. 30 zrana biuletynu, w stanie zdro 
wia króla nastąpiło pogorsz nie. 


listopada o g. 8-ej wieczorem biuletynu urzę- 
dowego o zdrowiu króla, bóle reumatyczne 
zmniejszyly się. 
błony brzusznej. Stan zdrowia króla budzi 
obawy. 


ministrów. 
królewska na ślnb księcia-regenia. 


uroczyste odnogi, łączącej koleje należące do 
Anglii w Kongo. 
została bezpośrednia komunikacya pomiędzy 
Kairem a Kapsztadtem. 


29 listopada w towarzystwie królewicza Ale- 
ksandra i był przyjmowany na dwo1cn przez 
ministra spraw zagranicznych. 
ciominutowym pobycie 
Wiedała. 


dalszym ciągu pierwsze czytanie prowizo- 
ryum budżetowego. 
zuje, że rozstrzygnięcie problematu południo- 
wo-słowiańskiego związana jest;z mądrą i 
szczerą polityką w przyjaznym dla 
duchu i z lojalnem i ser ecznem zbliżeniem 
z Rosyą i państwami bałkańskiemi. 
hr. Sternberg występuje przeciwko polityce 
Kramarza, która przyniosła jego zdaniem na- 
rod wi czeskiemu, więcej szkody, niż poży- 
tku. 


że nie lekceważy bynajmniej poparcia, udzie- 
lonego przez Niemcy Austryi podczas kry- 
zysu, który wynikł z powodu aneksyj, 
ks. Biilow przyznał otwarcie, 
danym wypadku działały tylko tak, 
go wymagały ich własne interesy i dlatego 
z pomocy tej nie należy wyprowadzać wnio 
sku, że dantysłowiańska polityka Niemiec 
powinna być przeniesiona na grunt anstrya- 
cki. 
wiańskie w Austryi, zrobiły w poważnej 
chwili wszystko, czego wymagało od nich 
państwo i 
dliby na p 
wykazywanej, „wierności wła domu habsbur- 
sklego. 
w tem korzyść, że ich obronią 60 mil. niem 
ców z cesarstwa niemieckiego, to wszak być 
może znalazłyby się również państwa sło- 
wiańskie, które stałyby się podporą słowian 
austryackich, Austrya ma; dużo wspólnych 
interesów z Rosyą. 
strya mogłyby wspólnemi siłami 
czyć porządek wewnętrzay i bronić się wspól- 
niefprzeciwko wrogowi zewnętrznemu. 


czas dalszych debatów, wnosząc 
faktyczną oświadcza, że powądem 
cyi słowian stała się nie aneksya, 
porządzenie rząduzw sprawie ;wydziału po- 
cztowego. 


zależy na sile i 
w której istniałoby zupełue równouprawnie- 
nie wszystkich narodow «ści. 
germańska wprowadza na zupełnie my!ne 
tory, powiedział mówca i może;pozbawićjnas 
naszej 
szego mienia. Należałoby. nam szukać oce- 
lenia w neutralności, która równocześnie by- 
łaby najlepszą gwarancją stałości równowa: 
gi europejskiej. 
nów moskałofilskich osk: rżając ich 0 agita- 
cyą na korzyśćjrosyan wezWschodniej Gali- 
cyi i na Bukowinie. 


syiki, nie 
rodowi rosyjskiemu, który on szanuje i po- 


go zostało 


gu rozpatrujeżęsptawę oj,koncesyi 
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tuacya na Dalekim Wschodzie ; wzbadzała 
obawę poważnych kompiikacyi, nie. znajdują 
potwierdzenia w ocenie sytuacyi prz: z sfery 
miarodajne. Stosunki pamiędzy Petersbur 
giem a Tokia nie mają cech ukrytego na 
prę?enia. Można nawet oświadczyć, że na 
strój obu państw nie jest pozbawiony cha- 
rakteru przyjaznego. Wszystkie powstające 
nanowo pogłoski o zamiarach agregywnych 
pozbawione są wszełki+go prawdopodobień- 
stwa. Prędzej można wskazać, że polityka 
japońska przybrała charakter spokojnej sta 
tości i konsekwencyi Z powodu tego listu 
„Fremdenblatt* pisze: „Zamieszczamy ten 
list, który naszem zdaniem przedstawiajpraw- 


nawel dane, że 
Brukselia według ogłoszonego o godz. 


Bruksella. Według wydanego do. 30 


Król cierpi?"na zapalenie 


Wieczorem odbyło się posiedzenie rady 
Brunświk. Przybyła tu bułgarska para 
Londyn. Odbyło sią wczoraj otwarcie 


W ten sposób «twarzoda 


Belgrad. Król bułgarski przybył tu dnia 


Po dziesię- 
król wyruszył do 


Z parlamentu austryackiego. 


Wiedeń — Izba roslów. Olbywa się w 


Ch:rwat Bianki wska- 


słowian 


Czech 


Czech, klerykał, Myslewiec oświadcza, 


lecz 
że Niemcy w 
jak te 


Niə należy zapominać,’ że, narody- sło- 
gdyby doszło do wojny to dowie- 
olu wałsi, częs.okroć już przez nich 


Jeśli niemcy austryaccy upatrują 


Niemcy, Rosya i Au- 
zabezpie- 


Wledeń.--W izbie posłów Kramarz pod- 
oprawkę 
o opozy- 
lecz roz- 


Drżalloświadczşł. że narodom słowiańskim 
otędze Austryi, lecz takiej, 


Teorya pan- 


samọdzielności, najcenniejszego na- 
Wasylk + napadał na rusi- 


Mówca wskazywał na podróż hr. Bo- 


bryńskiego i innyehodzialaczy rosyjskich do 
Gali-yi, podobnież jak i na” niejednokrotne 
wycieczki 
Według jego słów, nastę stwem tych wysie- 
czekobyła organizacya internatów rosyjskich 


włościan? rurińsk ch do Rosji. 


we wsiach Galicyi Wsch :dniej, gdzie dzieci 


rusińskie mają byćżuczone w języku „rosyj- 
skim. 


Poseł rusński St ruch, wnosząc po- 
prawkę faktyczną $zaznaczył, że mowa Wa- 
była skierowana przeciwka na- 


waża, lecz przeciwko zdrajcom narodowym 
wśród ludności rusihstiej. 

Po dalszych fpoprawkach fakty 'znych 
pierwsze czytanie prowizoryum budżetowe: 
„ukończone. [Budżet przekazano 
komisyi budżetywej. 


F Z;parlamentu tureckiego. 


Konstantynopol. — lba w dalszym cią- 

Łowarzy 
stwa Lyncha. Wielki wezyr przyjmuje for- 
taułę Chalil beya, głoszącą: „Uznając, iż do 
czasu u:tanowienia soecyalnego prawa rząd 
ma prawo samodzielnie udzielać koncezye, 
nie mające nic wspólnega z pieniężnemi z9- 
bowiązańiami skarbu, 1 wyrażając Zaufanie 
gabinetowi,"izbazĘprzechodzi do; porządku 
dziea! ego. 

Na żądanie opozyczijnastępuje tajne 
głosowanie zapomocą ka.tek. Formuła przy- 
jęta "zostaje. większością 168 przeciw 8-iu 
głosom. 


LĄ 
w 


GIEŁDA ZECŻOWA. 


(Telegram spreyałny). 


„Libawa. — Usposobienie * owsem czarnym mot- 
. Żyto 97 kop., owies biały 721/3 — 73 kop., czarny 


75 kop. 


lelec. — Pszenica girku 1 rub. 10 kop., żyto 79 


ospałe. 


50/7 świadectwa wiościańskie . . . 
5%, pożyczka 3908 rr -« « . . . . | 
t/a n 


kości są t zw. procesy czarownic. 
dumni być możemy, to zaiste z tego, że jakkolwiek 
iu nas, skutkiem ducha czasu, nie brakło podobnych 
wypadków, 
uczuriu tolerantyi, była w stosunku do ianych państw 
i narodów znikomo małą, 
szysh i charakterysty*zniejszych wypadków tych smut- 
nych czasów. 


rat między Siuttgardem a Eslingen, 
iet, 
od roku 1590—1594 spalono 35 czarownic, a w War- 
denfeisie w latach 1589 —. 1592 uległo temu losowi 
wśród wymyśloycii mak 48 kobiet. 
Wiru zapisano w 26 latach końcowych XVI wieku nie 
mniej, 
rzanych 0 czary. W Ellingen roku 1590 spalono 68 
czarownic, rok przedtem w Quedlinburgu w jednym 
dniu zgioęło ich 130 na stosie, a w Stiftzackmantiu 
ośmin katów pracowało trzy tygodnie nad wykonaniem 
wyroków, 
w jednem tylko miastaczka Thaan w latach 1572 — 
1620 spalono lub stracono 133 osób, w Tyrolu w roka 
1540 spalono 30 osób, między tami zaś 16-letnie dziew- 
czę. W Wiirzbnrgu w latach 1627—1631 spalono 90), 
w Bamberga (1625—1630) 
mieścinie Meiuingen od roku 1615 — 1685 spałono 106 
ludzi. Tak samo działo sią i i 
choć na mniejsze rozmiary. Dosyć przypomnieć czasy 
Elżbiety, |ab Henryka IV, którego sędziowie a'Espa- 
gne i de Loucre w przeciągu reku skazali w Nawarze 
i Bearmie przeszło 600 czarownic. 


syę, wskazuje, 
poprawek i uzupełnień — dwie tylko popra- 
wki Są ściśle określone, mianowicie: uzupeł. 
nienie 
wa przeciw sądom  stanicowym. 
prawki referent uważa za nieokreślone, cha- 
otyczne i nie realnego nie proponujące. Na 
zakończenie Szubiaskij zaleca przyjąć wnio- 
sek komisyi o zniesieniu funkcyi sądowych 


naczelników ziemskich 


kop., owies targowy 49 Lop., fulwarczny 56 kop., pszono 
l rb. 10 kop. b 

Symbirsk. — yio w nat. 1 0-121 zoł. 72—73 k., 
owies w nat. 86—80 zol. 52—56 kop 

Odesa — Pszenica 1 rub. J5 kop., żyto 86 kíp., 
uwies 73_k°p., jęszmień 70 Kop., kukurydza 79 kap., 
dsemig latano 2 rut, 6 kop.. rzepikowe 1 ruh. 7 kap. R 


Samara. --į Pszenica 9) — 93 kop., żyto 75 — 


76 kop. 


Berlin — Usposobienie stała i mocne, z żytem 

P:zenicajj na krótki termiu 2724/, mąrki, na 
ua dłuższy termiu 192 marki, Żyto na krówki termin 
167 m:rek, na dłuższy termin 172'/ą marki, owies na 
krówi ierimin 1541/, marki, $na, Głeższy tormin 160!/ 
marki, jęczmień 126—183 mar. 


Giełda. 
Petersburg, d. 30 listopzda. 
i/o Państwowa renia gA - 
1/40/, Listy zast. Kijowsk B. Ziom. . 


81 
59/7, pożyczk. prem. 1854 r. 46314 

yo 2 z O O. 4 346 

jo Obl. prem. Szlach. Banku 3 3805 
Akcye Peiersbarsk. Międzynar. Kowerc. 429 ' 

„  Petersb. Dyskont.-Pożyczk. . . . 459 

„  Rosyjsk. dla Handlu Zew. 401 

„  T-wa Odiewni stali „Sormowo* 113 

„  Bransk, Roelsk. Fab. p pe 
3 Eamon i, W mf 4 54: 169; 

„ Bakiħsk. T-wa Naftow. . . 314 

„ Kijowskiego Banku Ziemskicgo , — 

» Naft. i Handl. T-a Mantaszow i Kv. 128 

„  Petorsb. Prywat. i Komm. . . 66 

„  1-go T-wa Żegl. po Dnieprze . = 

w 2-90 - » = 

»  gilantman$ . o 215 
50/, pożyczka 1905 r. 101% 
10 „1906 r. 1013, 


1909 r. 


Procesy czarownic. 


J- dną z najsmptniejszych kart w dziejach Indz- 
I jeżeli z czego 


to jednak ilość ich, dzięki wrodzonćmu 
Przytoczymy kilsa głośniej- 
W roku 1526 skutkiem wielkiego gradu, który 


stracono 20 kou- 


podajrzanych o czary. Nórdlingon w czasie 


W księgach Tro- 
jak 6500 egzekucyi, dokonanych na podej- 


wydanych na 232 czarownic. W Alzacyi 


1,100 czarownic, w mała 


w Anglii i Francji, 


Jeszcze w drugiej połowie XVII w. nie brakło 


podobnych okropieństw; głośsym był proces w Mors, 
w. Szwagyi, r. 1670, gdzie chodziło „p 


eczarowanie dzia- 


wiadie ich na dyłłalski sabat». Karol XI 


er" Ko 

Wysłał? komisyę, która, przesłuchawszy 309 dzieci, kaza- 
ła spalić na stosie 72 kobiot i 15 ezieci, a 56 osób za 
sądziła na cięzkie kary więzienne. Ba! jeszcze w roku 
1756 czytamy wyroki, skazujące «za obcowanie z dya- 
blom» w Bawaryi. a w Szwajcaryi w roku 1782 spało- 
no czarownicę, Maryę Gódi, 
torturach. W Meksyku jeszcze w roku 1860 było 50 
procesów 0 Czary, A w r. 1874 spalono w San Jaan 
da Jacobo dwiu 
z dyabłem. 


po 17 tygodnio*ych 


osoby, obwinione o porozumienie 


Z ostatniej chwili. 
(Od koresp. własnych). 


Wieczorne posiedzenie Dumy z dnia 30 go 
listopada. 


Posiedzenie wznowiono o' godz. 8-ej 


min. 583. 


Referent Seubinskij, reasumując dysku- 
iż z liczby 8 wniesionych 


bar. Meyendorfa i protest Szemieto- 


Inne po- 


naczelników ziemskich i o zniesieniu sądów 
włościańskich (oklaski w centrum, sykanie 


na prawicy). 


Wnioski komisyi sądowej o zniesieniu 
i sądów gminnych 
przyjęte zostały większością wszystkich gło- 
sów przeciw głosom prawicy i części wło- 
ścian z partyi nacyonalnej. 

Poprawkę bar. Meyendorfa o zachowa- 
niu sądów gminnych dla spraw podrzędnych 
Kropotow i Jurkiewicz uważeją za niemożli- 
wą do przyjęcia. 

Następuje głosowanie. 

Poprawkę odrzucono znaczną większo- 
ścią głosów. 

4 powodu wniosku kornisyi sądowej o 
przyjęciu zasady samoistnych sędziów po- 
koju. Lachnickij i Bułat wypowiadają się 
za kolegialnym sądem pokoju. Odpowiada 
im referent Szubinskij. Następuje głosowa: 
nie. Wniosek komisyi sądowej zostaje przy- 
jąty. Wniosek trudowików odrzucono. Bez 
dyskusyi przyjęto wniosek komisyi sądowej 
o skasowaniu art. 4 i 5 pierwszej kgięgi o- 
gólnej ustawy o iustytucyach sądowych. 

Na porządku dziennym utworzenie in- 
stytucyi sądów pokoju z wyboru w 46 gu- 
berniach Rosyi, i uwaga do tego artykułu, 
przewidujące mianowanie sędziów pokoju 
przez rzął w 9 gub. zachodnich orazw gub. 
gaciach pękaj, stawropolskiej i orenbur- 
skiej. 

Tyczynin wita z zadowoleniem uwagę 
do art. 9, która wprowadza sędziów koron- 
nych w kraju północno-zachodnim. Podczas 
mów Tyceynina i Czernickiego w sali roz- 
legają się rozmowy i hałas, przeszkadzające 
muwcom. 

Przewodniczący dwa razy prosi Dumę 
D spokój. 

Bułat wypowiada się przeciw 
koronnym w kraju zachodnim. 

_ Posiedzenie zamknięto o godzinie 11-ej 
minut 5. 

Następne posiedzenie Dumy dnia 2 go 

grudnia. 


sądom 


4 


Z dnia wczorajszego. 
(Od Agencyi Petersburskiej). 
Z parlamentu tureckiego. 


Konstantynopol. — Izba posłów. Na po- 
siedzeniu dn_28 listopada trybuny przepeł- 
nione. Wielki wezyr czytaęzarys historycz- 
ny koncesyi angielskiej na żeglugę po Eu- 
fracie i Tygrze i objaśnia, że rząd postano- 
wiłzzorganizować T-wa otomańskie Ki połą- 
czyć |[g04z kompaniązjLyncha.* Wobec;tego 
jednak, że organizacya tego T-wa nie pocią- 
ga za sobą żadnych wydatkow ani żadnych 
zobowiązań ze strony skarbu, podobnież jak 
i zegwzględów politycznych, nie przedstawi 
koncesyi izbie, liczącena to, że izba pozosta- 
wi rządowi swobodę działania. Autorowie 
interpelacyi protestują przeciwko połączeniu 
T.wa cudzoziemskiego z T-wem otomań- 
skiem. Przywódca młodotureckiej ffrakcyi 
parlamentarnej Halil bey oświadcza w imie- 
niu frakcyi, że koncesya powinna być przed- 
stawionażizbie”*do$rrozpatrzenia. $ Reżolucya 
Halil-beya została przyjęta olbrzymią więk- 
szością głosów, co Świadczy o poważnym 
rozłamie”wśród komitetu. Gdy wielki we- 
zyr wszedł na trybunę izvpo-tawił kwestyę 
zaufania {przewodniczący Achmet-Rizarogło 
sił nagle przerwę. Po przerwie wielki we- 
zyr, oznajmiając, że gabinetznie zgadza się 
z rezolucyą, powziętą przez izbę, stawia kwe- 


B Z” LAN 


styę zaufania, prosząc, by zaufano gabineto- 
wi lub uwolniono go od obowiązków. Mini- 
ster finansów Dżawid usiłuje raz jeszcze cb- 
jaśnić istotę sprawy. Opozycya wraz z czę 
ścią stronników komitetu przeszkadza mu 
mówić, zapewniając, że mówca powtarza sło- 
wa wezyra. Wreszcie, gd7 zapanował wzęlę- 
dny spokój, Dżawid wygłosił gorącą mową. 
Wyjaśniwszy dogodności finansowe projektu 
połączenia T-wa angielsziego z olomańskiem, 
twierdzi on, że gabinet nie może przedsta- 
wić izbie dokumentów. Izba powinna oka- 
zać mu zaufanie. Połowa sali bije brawo, 
połowa protestuje. Na trybunę wchodzą po 
kolei: wielki wezyr, następnie Halil-bey i in- 
terpelanci. Izba nie pozwala nikomu mó- 
wić, wobec czego prezydent ogłasza przer 
wę. Po przerwie Halil-bey oświadcza, że 
wobec oświadczenia gabinetu cofa swój wnio- 
sek, który został już uprzednio przyjęty. 
Wielki wezyr obstaje przy tem, że niemo- 
żebne jest przedstawien e dokumentów. Kil- 
ku mówców, w tej liczbie Izma ł-Chakki, 
członek frakcyi komitetowej, występu,e prze- 
ciwko gabinetowi i obstaje za przedstawie- 
niem koncesyi izbie. Pozostaje 40 mówców, 
zapisanych do głosu. Posiedzenie zamknięto 
do poniedziałku. : 


Bruksella.—W stanie zdrowia króla za- 
szło ponowne pogorszenie. U łoża króla znaj- 
dują się ks. Albert i jego małżonka, minister- 
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A S.holleri oraz osobisty sesrelarż 
róla. Również oczekiwane jest przybycie 
księżniczki Klementyny. 

Bruksella.—Stan zdrowia króla Leopol- 
da uległ pogorszeniu. Wezwano konsylium. 

Neapol —W czasie robót podwodnych 
prowadzonych u brzegów Graneli na głębo- 
kości 500 metrów, oberwał się łańcuch u 
jednego z kesonów. Z liczby robotników, 
pracujących w kesonie, wyciągnięto dwóch 
martwymi, a czterech w bardzo ciężkim 
stanie. Zachodzi obawa, czy również nie 
zginęło 7 pozostałych robotników. 

Londyn.—Przyprowadzeni do kancelaryi 
więziennej dwaj rewolucyoniści obezwładnili 
dozorcę i odźwiernego, poczem, zabrawszy 4 
brauningi, uciekli, 

Madryt. —W całej Hiszpanii odbyły się 
wybory do rad municypalnych. W Madry- 
cie i w innych większych miastach przeszli 
liberali i republikanie. 


NADESŁANE. 
—0— 


$, p. Marya Neymanowa, 


; —)00(— 

S. p. Marya z Bocheńskich  Neymano- 
wa, mając lat 63, zakończyła żysie w Kijo- 
wie 11 listopada 1909 roku. 


„DJA J UW AK 


ls 


Gdy się uczuła n progu śmierci, [sama 
zażądała księdza i SS. Sakramentów. Nie 
była w zbyt podeszłym wieku, miała bardzo 
kochające dorosłe dzieci i kilkanaścioro 
wnucząt do Babki przywiązanych, mogła ich 
szczęściem i nadziejami długo się cieszyć 
jeszcze — żal więc jej było życia. 

Przed spowiedzią z każdym z obecnych 
członków otaczającej ją rodziny — Żegnała 
się, błogosławiła, płakała, ale nie rozpacza- 
ła. I tak zgasło to życie ciche, a promien- 
ne dobrocią i miłosierdziem. 

Dom jej i męża ś. p. Aleksandra od- 
znaczał się w Kijowie i na wsi tą dawną 
staropolską gościnnością, coraz bardziej zni- 
kającą w obecnych czasach, wśród obcych 
naleciałości w zwyczajach. Kto widział nie- 
boszczkę z twarzą prawie młodą, okoloną 
zupełnie białemi włosami, rozjaśnioną, gdy 
przyjmowała gości, radą każdemu, o każdym 
pamiętającą, —kto zaznał serdeczności panu 
jącej w jej domu, czuł, że tym niewidzial- 
nym promieniem ciepła, łączącym wszystkich 
gości, była nieboszczka, znana z uprzejmości 
i gościnności Marya z Bocheńsk'ch Neyma- 
nowa. 

Tak było, gdy życie brzmiało na we- 
sołą nutę — a gdy przysziy czasy próby, 
czasy ciężkiego i długiego cierpienia, kiedy 
widmo zbliżającej się śmierci coraz częściej 
ukazywało się $. p. Maryi Neymanowej — 


ta niewiasta dobra — nad siły często miło- 
sierna, ale słabej woli niewiasta, umiała w 
swych rękach mężnie zacisnąć krzyż cier- 
pienia i krzyż wiary; odbywała pielgrzymki 
do miejsc świętych i z rezygnacyą i spoko- 
jem szła ku jasnej wieczn: ści, gdzie ją pro- 
wadziła niezwykle silna wiara. Jasne było 
jej życie i niezwykle piękna jej śmierć, jak 
dawnych, umęczonych a zrezygnowanych 
chrześcijanek. 

„Zegnali ją z żalem w Kijowie przyja- 
ciele i znajomi i w rodzinnej kaniowskiej 
ziemi sąsiedzi — żegnał lud swoją dobrą 
panią z duchownym ze wsi Oczeretnej, 
Niechże ziemia ukraińska nad błękitnym 
Dnieprem, gdzie żyła i gdzie jest pochowa- 
ną, będzie jej lekką. Wieniec dobrych wspo- 
mni'ń na dlug» zostanie w pamięci u wszy- 
stkich, co znali nieboószczkę, a najdalej w 
przyszłość poniosą cześć jej zacnej pamięci 
młodzież i wnuki, 


REDAKTORZY i WYDAWCY 


TOMASZ MICHAŁOWSKI 
ANTONI CZERWIŃSKI 


Eleganckie! Trwałe! 


Śr eb 


Towarzystwa 


S-t Potershurykiego Wyrobu Mechanicznego Obwia 


> PRAWDZIWE TYLKO Z TAKĄ MARKĄ 


posiadaja wszystkie pieryszorzedRe magazyny: 
SPRZEDAŻ HURTOWĄ 


WYKONUJE 


Towarzystwo Rosyjsko-Amerykańskich Wyrobów Gumowych 
pod firmą „TREUGOLNIK”, 


14123 


, 


G NATURALN 


w WARSZAWIE 


14218 
,uzdany przez koneserów, jako obecnie najlepszy. Znajduje sę w sprzedaży 
detalicznej we wszystkich lepszych handlach wia w Kijowie i na prowincyi. 


Kreszczatik N36 


W p ji dwórzu wprost ul, Luterańskiej, 

a . 

K. lljasz 
tradycyjne (M [a 


pażdziernika 
zniżenie w E 


na pończochy, skarpetki, kalosze, | kardesii| ; 


Sprzedajemy z 


siorków 


as spódniczki orenburskie i penzeńskie, chustki, | Š PIWNICE POPAULIŃSKIE R Ceny bardzo nizkie i stałe. Canpik FE FORT ek > 
n i p Ki; a p M: —Wasylkowska 
koszulki ciepłe, kołdry płótna, obrusy, ręczniki Braci KEMPNE Mack kaca G. W. Andrle Nre t0. 13778 
E E E R a RW TM z 
Niema w Kijowie takich specyalistów do farbowania futer, 


DOBRECÓWA 


Michałowska If telef. 2554. 
Zwracam uwagę Sz. publiczności, że moja pracownia nie przyjmuje robót Ź in- 
ny'h pracowni 1 magazyrów. 14228 


Futra i Karakuły 


poleca magazyn 


C. M. TRABSKIEGO :-... 


Gotowe damskie i męskie rzoczy fnirzane włosem na wierzch, żakiety karaku- 
lowo, boa, gorzetki, mufki i czapki a 
Ceny bez współzawodnictwa. 


Cenniki na żądanie gratis. 
Kreszczatik Nr 10, telef. 1574. 


*=k Samodzielny 


trowicz. 


rzeciw  prysz*z:, 
wągrom i wszo k. 


ochron. do twarzy | 
zakażeniom cery, 


13792 


„Księgarnia Polska”, 


ulica Ekaterynińska Nr 3 


Korzystna okazya! 


dawnych 


zapasów po 5,000 


A Wina węgierskiego 
wyborow. słoskiega, środ- 
niego lub wytrawnego po 
wyjątkowo  pizkiej 
Rb. 1,20 i rb. 1.80 za ga 
siorek. Przy odbiorze 15 
eąsiorków dostawa franco. 
Cenniki innych win gratis 


rządca gospodarski Zz 
Poznańskiego obec. w 
Kijowie szuka pesady lub innego zatrud. 
Łask. of. do»Dzien. Kijow.e sub A. Z. 


ZEE 6€0 dj 
pe sprzed. g-zyby susz. Wyd iny 

. titew , ser litew. i rus. Szwajc., ma 
sło i iune produkty; pocz Nowogródek 


gub. mińsk, m. Kvszelewo, PAY Pio z Wulkan 6 6 
99 . 


dła coy chropow. 
przesiw świądow , 
ozięblin i wsze k. 
naczerwienieni. m. 


Odświeża, wybiela i udelikatn a, | Pracow- LL 
Nader ważne dła Panów i dla Pah! {nia mód JS 2 i E k t a 
Gł. skład apteka Zamenkofa. Warszawa 

14401 


Drukarnia Polska w Kijowie, ulica Wasyiczykowske (Prore 


| Berdyczów. 


14203 


Skład nasion i kwiatów świeżych. 


T NEETA Sklep -— Białopolska 37. 
Bei dyczów Zakład ogrodniczy — Daniłowska 17. 
Poleca wybór kwiatów własnej hodowli po nizkiej cenic, posiada zawsza świa- 
że kwiaty zagraniczne. W:zelkie wyrohy wykonywane są szybko, puukiualnie 
i gu-townie przez wsdoluionych spocyalistów. 


Oddział Kijowski „Warszawianka W. Włodzimierska 43. 


Żaopatrzony w kwiaty 1 rośliny. 


"em: a s Sn 3 TĘ 
Hacele do podków 

oryginalne |--=- powszechnie, uznane jako naj- 
KA 1075 


| Dom łanilowo- Przemysłowy 
Michat Bukowiński w Kijowie 
| Kreszczatyk Ne 5, telef, 927 „Adres telegr, „EMBU“ 


W Magazynie Szkła i Naczyń Gospodarskich 


| St. Powrozińskiego 
Wyprze 


Dumsli Plac obok hotelu »lłosya« 
l od 7-go do lś-go grudnia r. b. 
trwać będzie n 
a wszystkich towarów. 
Zagraniczne łyżwy po cenach kosztu. e 


14559) 


W A 
| anny antyków i starożytnych rzeczy 
| Mi Ji IW zawiadamiamy, io dia Se 

UL || rój oddalone m'ejscowości w IRosyi, na Kankazia i w 


królest*ie Polski m, większa majątki, wsie i bogate 
i dwory, nabylismy ogromny wybór 


Rzadkich i starych przedmiotów 


Rzadxie ©? do piękności s'y Med - 
WIE bie, perły, brylanty, złoto, 


lu i oryginalne, z rozmait»xo 
drzewa do wszystkich pokojów À 3 

srelro i masę innych wspaniałych i niezbędnych przeđmi' tów. 
3 Skład okazyjnych rzeczy i mebli Bric-A-Brac 


„Starina i Rozkosz! 
Wprot neo aś M 7 Kreszczatyk N 7. 


wejść'o frontowe 
Chustek, 


olbrzymia partya 

Otrzymana savose pach 
s 3 o u nz s 

Ci rękawiczki, pończochy, skarpetki, trykot. ko- 

18 szulki I ksłesony, puchowe i szydełk. halki, 

dx 


ie 
barchany sarpinkowe. 


obraity; porcelanę, krysz= 


14027 


ecięce puchows 
palta i saratowszkie 


7 A ` Z, prenumeratę dö Ctog od cgzysiujących. maommmamaezss 
i e FR E t m Kre tyk Ńr 8. 
iw, Xo | Dzien. Kijowskiego‘ avazyn W. N. SIROTKINA, Kreszozatyk ne 
z fabryki UCH ę | 7 y pra T 
f 036450 R i przyjmuje Nowość dla Kijowa! ` 
a 67 6 456 A otwarta została specyalna pierwszorzędna 


Francuska parowa pralnia 


gdzie robcty wykonują się nx wzór zagranicznych, Ceny nizkie. Zamówie- 
nia terminowe wykoneją sie w ciągu -em gedzin. Kijw, Prorezna 2. 
Qb-k furbiarut Zajcewa. telefon 1663. 


EASD] RESES 


40 


Czesko-Rosyjska fabryka wyrobów 
trykotowych i pończoszniczych 


Na sezon ziniowy p:leca ciepłą bieliznę Jeg.rovską i 'n., chust- 
ki penzeńskie, puchowe, wełniane x. laniki damskie, figara, 
kamasze, rękawiczki, kostyumy dla myśliwych, kurtki na fu- 
trze i z weiny wielblądziej. Dia cierpiących na reumatyzm 


specyalne kamasze, fu- Dziecinna bielizna ciepla. ' 


fajki, kalesony i t. d. 


8: 


cenie 


JAROSŁAWSKIE I KOSTRUMSKIE 


J. MÓMEJOWNKIEMO | =. sosoca 


GC SOKOŁOWA 
Poleca udoskonalone ogrzewacze 


Fabryka kafli i majoliki | 
14615 


KRESZCZATIK Nr 54, 
Otrzymano w wiclkim wyborze roz 
maite płótua. bieliznę stołowa, poń- 
czochy, skarpetki, prześcieradła, go- 
tową bieliznę męską. towary bawel- 
niane i wiele innych przedmiolów. 
Ceny zawsze stało 1 niżs. e od wszyst- 
kick w Kijowie, o czem pruszę się 


oszcządność w opale, osuszanie wilgoci, W. [ 
osobiście przekonać. 13450 18 | 
RANNI AOS 


równomierne nagrzewanie mieszkania. 

Przenośne piecyki. 
Biuro fabryki; Kijów, Kreszczatyk 16 
Telefon Nr 810. 14331 


Obstalunki stroi damskich wyk. 
według ostat. wzorów eleganckó tanio I 
szybko z inateryałów powierzenych 


Í e E m_p 
NA KOŃCU KEESZGZATYKU 
Nr 58 (wprost Besarabki) zostął « twar- 
ty magazyn strojów damski. h 


T-wa Union” 


poleca tanio: sukno, wełnę, trico, 
jedaab, kotik. materyaly bawełniane, 
suknio odpas:wanc, potowe spódnice, 
bluzki, suknie. 14531 
Przyjmują się obstalunki. 
ZŻamiejscowyn wykonujo się w:dług 
miary, próbki wysjłamy na żądanie. 


zna 9) róg Fuszkińskiej 


Meryngowska Nr 10 m, 18.. 
14533 


R: 
L. Dalewskiej |: 


Ceny również nizkie. |20 Do nabycia we wszystkich księgarniach. 


praktyczniej. i najlepsze, poleca |, FT ZZ 


Wyszło z druku! 


ALBUM JUBILEUSZOWE 


A 
GRUNWALD 


Szkic historyczny opracował Jasław z Bratkowa. r 


Album zawiera 11 kolorowych obrazów i 260 rycin w tekście prze- 
„ważnie nieznanych, 


Cena w ozdohnej oprawie rb. 6.00. 


14409 2R 


6D 


269 


C 
(x) 


2 
0 
SKŁAD GŁÓWNY W KSIĘGARNI 8 

Ż3 


c 
> E. WENDEiS-ka(T. Hiżi A. Turku) w Warszawie 3 
63 3030868080203098583 03030585 230388280308238868 


REEI 


DOSTAWCY DWORU 


Br. Brabec 


Właściciel Ed. BRABEC | 


l 
Spec, Magazyny ste- 3 
lowych wyrobów i in. 
przybor, gospodarsk. 
1) Kijów, Kreszeza 
tyk 11. 
2) M skwa, Si wszni- 
kow z ul d. własny 4. 
3) Msskwa, Pi trow- 
ka, d. Rudakowej 7. 
Ogromny wybór 
prawdziwych sta- 
lowych 


$ 7 

A y ZEW 
wszystkich,syStomów po 
n der umisrkowanych 
cenach: „Snieguroezha“, „Nurm s“, 
„Jąckson*, „Heines“ „Jaeut-Kiub“, 


„Norweskie Hag n“, „Angielski- 
Òport“ iinne. 


Nowość sezonu 


| HET TW FIEROYNTW 
„Primus* łyżwy rozbiarare dla po 
czątkujących, (na których upuść nie j 
można). 5 


Na składzie wszystkie części dla || koni rysaków z atəsłatami i 

łyżew, paski i t p. klacz nuxielskiej krwi pod Maj 

3 bezał „Jirównicż z atostateu. Biała Cer- 

e ka MOM, p'atnie kiew. Tabryka narzędzi rolniczych. 
Dla zamiejscowych 


wysyłka za l| Wt. Menco.. 14578 
zaliczeniem. 14416 
zowe na Kij. Kow. Kol. 


drwa Żel. poleca z dostawą i 


gwarantuje sumien. układ. w sążnie lub 
więcej. Ceny nie wyż. niż brzeg. Węgiel 
kamieany najrcz. gatun. i drwa piłow. 
na wagą, Żydowski targ, róg ul. Stepa: 
nowskicjNr2 telef. t825. 13330 


Drzewo opałowe 
Skład S. Piotrowskiego 


w Kijowio ua Przystani. Teleiou 2234 
Ceny najniższe. Drzewo najlep. 12176 
pragnie zmienić 


Ur ONORI prazne zmieni 


marca T. p. Adres: Koszowata, kijow. 
gub., posto-restante. Azet. 14497 


muzyki i teoryi.. Dyplom 
Lekcye warszawskiego gto bal 
W.-Podwalua 30 m 3, Wysocka. 14403 


u LJ 
Majątek przy kolei 
na Wołvnin, odsepirowany 1000 dz. do 
sprzedania DBlizs/c szrzeżóły: Sławuta, 
skrzyn. pocz. Nr30. Brz p średników, 


14471 
s polek, posznknie po- 

A ssdy. Administras 
Prowizor Suse 
Francaise chambre nało 
ścrire. Michajłowska 12 m. 23. 14558 
Poszukuję ogrodnika, 


14555 
kawalera, zgłeszać się Grand Ilotol 
Ne 99 do 101/, rano. 14570 


NW zy PELE" 
UB) I KOSJĘ ATI 7 ky 
3 r Je: KŁUEM i- 
> AEP 
. Bo Kd 
l nrrzyjemny pokarm, najedponiedniejszy 
dla dziesi od 6 miesięcy do ly lat, 
zwłas.cza w czasie odłączania od pier= 
si i w okresie rośnięcia. Utatwia zqb- 
kowanie i zapewnia prawidłowy roz- 
wój: kości, Spryędaz w składach apiecz* 
nych i aptekach. 

| 


Ostrzegamy przed naśla» 
downictłwami. 14408 


RAGR. W. 740%. MEULEN w PARYŻU, 
$ P 
4 LJ A| Fa) 
is sę b 
/ RAGA 
Bpi ipo 


kCÓRSKIECO 


PP LESZNO 12 
NASLAODWNICTWL 
13890 


w wielkich partyach brze- 


DAWNIEJ 14611 


Bławatny Dom 


S. A. Suprun i M. Ł. Popietin 


Kreszczatyk 29, vis a vis Passażu 


od |-go grudnia 


Przetńwiąteczna 
w |JJSTAWA 


na PODARUNKI 
po nizkich cenach 


Jedwabie, Wełny, Sukna, Wel- 
waty, Plusz, Kotik, Barchany. 


Suknie odpasowane, 
Resztki za pół ceny. 


dobrze polecony 


sóri usa 


soba z dobroj rod. posz miejsca 
do pielęgn. chor. osuby lub wyręcz. 


Rubli 30 - 50 
w gosp. laa do jedn. dziczka 2-lein. 


tygodniowo a gayem. Maber.-Łybedzku 64 n p. 


mogił zarobić zdolni agenci, urzę ln cy | Olaskiewicz. 14538 
pry * atni Od LUA e A ARA Z c REN PW Z RZA A 
do Biura Ogłoszeń Ungra, Warszawa, posz. miej. maga m wyj. 
Kucharz ; 
mierską 3. S. D 
pod pierw. hypot. pol. maj. 


Wierzbowa Nr 8. 14452 os. świad. W. Włudzi- 
8,000 daj. Zytemicrz post-rest, okaz. 


14591 
Drwa” 
Ksi Targ 
5-ciorubl. Nr. 219759. EDIT 


vłac Lwowski Nr 6 w podwórzu (wiel- 
o ” Rz. Rat..Tow. 
„Biuro pracy góre” ia" 


ki szyld czerwony) duży zapas drew 

brzozowych na Kij. Kow. dr. żel. 
Zytomierska 8, telef. 1783. Rekomend. 
nauczycielki, bony, oficyal., rzemieślu. 


Polecam z dostawą i gwarancyą sum. 
1 wszelką sinzbę domową. Przy biurze 


składania. Ceny nizkie. Sprzedaz drew 

na wage. Wegiel kamienny rozm. 
współmie-zkanio dla sznkających pracy 
młodych katuliczek p. n. „Schronisko 


gat. i p łowany. 14327__ 
S-tej Jadwigi“. 12774 


Bzyjci dip. de Vacadómia dcsi 
s GIISIGNNE JL "Theo, prat, 


litt. 
Funduklej. 62 m. 1. 11606 ( 


